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Instalace elektryczne

Inż. Tadeusz Leszczyński
Biuro i sk ład; Kraków, Grodcka 65

Materjaly elektrotechniczne i techniczne,
lampy, abażury. 523

Wyiączna za&tą?stwo f.rm »

Złote 7  ' —~
sprzea garki’ ła" cuszki> pierścionki, kolczyki, kolje 

i R ^upuje MaSazyn Zegarmistrzowsko Jubilerski

Kraków, unca Starow.ślna L. 29.

Nowo otwarty Magazyn

ubsorow męskich i dziecinnych
Kraków, ujjca piorjańska 36, pod firmą

SPUN£ft i CHARAP
Poleca swój bogato zaopatrzony maga- 
yn na sezon obecny po cenach konku

rencyjnych.

Wszystkim tym, którzy brali udział 

Pogrzebie naszej ukochanej córki ś. p.
Q *

C|*Owefy Poupard, w dniu 28 grudnia 

^23 roku, składamy na tej drodze na- 

* e serdeczne „Bóg zapłać

Sojusz czesko-francuski

fo r te p ia n ó w  H E L E N A  S M O L A R S K A

Kraków, ul. Szewska 9, I. p. Te efon 4365.

254 1-5 W Ę G IE L
dąbrowiecKi wagonowo
P O L B A L — K R A K Ó W

Lubicz 2. Telefon 2164,

Kraków, 5 stycznia.

Sojusz czesko-francuski nie stanowi lub przy

najmniej nie powinien stanowić niespodzianki dla 

nikogo, kto polityką międzynarodową zajmuje się 

chociaż trochę zbliska.

Zapowiedź tego sojuszu brzmiała już wyraźnie 

w słowach Massaryka, kiedy po królewsku podej

mowany tej jesieni w Paryżu zapewniał, że „w złej 

i dobrej godzinie** Czechosłowacja pozostanie wier

ną Francji. .

W „eXpo'seM sWojetn w dniu 30 października dr. 

Benesz zapowiedział już całkiem wyraźnie, źe for

malny sojusz Czechosłowacji z Francją jest już 

gotowy, a podpisanie go nastąpi podczas oczekiwa

nej wówczas niebawem rewizyty Milleranda w 

Pradze.

Pod wrażeniem wyniku wyborów w Anglji i w 
oczekiwaniu zasadniczej zmiany kursu w polityce 

angielskiej Francja sama przyspieszyła sfinalizo

wanie tego traktatu. Charakterystycznym jest fakt, 

że nie dzienniki czeskie ale „Temps“ pierwszy o- 

głosił półoficjalnie tekst traktatu, jakkolwiek for

malnie nie jest on jeszcze podpisany.

Sojusz francusko-czeski leży w naturze sytuacji 

międzynarodowej, jaka wytworzyła się w Europie 

zarówno wskutek traktatu wersalskiego jak wsku

tek rozbieżności tendencyj politycznych głównych 

jego mocarstw sygnatarnych.

Zwycięska koalicja przestała faktycznie istnieć. 

Zarówno Włochy jak Anglja, przetiewszystkiem ta 

ostatnia, kroczą od dawna wlasnemi drogami, któ

re w ciągu ubiegłego roku oddalają się coraz bar

dziej od linji polityki francuskiej.

Francda utraciła poparcie wielkich swoich wo

jennych sojuszniczek. Tem skwapliwiej musi obe

cnie starać się o zacieśnienie węzłów z młodemi 

państwami środkowo - euroipejskiemi tudzież o od

szukanie swojej starej drogi do Rosji.

W drugim artykule naszym znajdzie czytelnik 

garść informacyj, ilustrujących intenzywność tego 

francuskiego dążenia z powrotem do Rosji. Tłuma

czy się ono pragnieniem, aby w odbudowującej się 

Rosji zająć miejsce odpowiednie i uprzedzić Anglję 

i Niemcy.

Z punktu- widzenia tych celów polityki francu

skiej Czechosłowacja jako pomost do Rosji ma dla 

niej szczególniejsze znaczenie. Czechosłowacja by

ła zawsze zorientowana prorosyjsko, żadnych 

sprzecznych interesów z Rosją nie ma. Może tedy 

wygodnie łączyć swoje własne dążenie polityczno- 

gospodarcze w stosunku do Rosji z analogicznemi 
tendencjami francuskiemi.

Sygnalizowane d\va dalsze sojusze Francji z Ru

mun ją i Jugosławją stanowią tylko wykończenie 

systemu politycznego, który tworzy Francja w Eu

ropie Środkowej zarówno dla utrwalenia stanu 

rzeczy, stworzonego przez Traktat Wersalski jak 

dla umocnienia swojej pozycji w stosunku do Anglji 
i Włoch.

Nie ulega wątpliwości, że wszystkie te nowe 

kombinacje mają ogromne a nie pod każdym 

względem korzystne znaczenie dla Polski. Polityka 

jednak oparta na dokładnej znajomości i jasnem 

zrozumieniu stanu faktycznego w Europie, spo

kojna i konsekwentna w wyborze celów, a dosta

tecznie elastyczna i przewidująca w swej taktyce, 

może bez większego trudu zneutralizować ujemne 

a zrealizować dodatnie skutki tych nowych kombi- 
nacyj dla Polski.

Francja a Sowiety
(Garść informaćyj).

Przyjaźń francusko-rosyjska opiera się dziś na 
solidniejszych podstawach, jakby to mógł sądzić 
bywalee Montmartre‘u, przechodzący koło rosyj
skich „bolfes de nuit“. Podróż senatora de Monzie 
do Moskwy i dyrektora Gosbanku Scheinmanna 
do Paryża wydała poważny plon, który lada chwi
la' może być zebrany.

f dlatego nie należy się łudzić, ani niedawną de
cyzją Sadu francuskiego, nieprzychylną dla towa
rów sowieckich, uznanych za skradzione przez 
państwo, które dla Francji nie istnieje. Nie wolno 
również wysnuwać fałszywych wniosków z czę

ściowego zamknięcia portów francuskich dla okrę
tów rosyjskich.

Przez porty otwarte bowiem idą nies.ychane 
masy towarów dla Rosji; co dziwniejsza, *ehodzi 
tu prawie wyłącznie o materjał wojemy. Wystar
czy pojechać do Havre‘u, aby się narożnie o tem 
przekonać, wystarczy zająć się fabrykacją po
szczególnych wytwórni. Tak np. 200 aeroplanów 
Her.riota dostarczono rządowi Sowietów, inn fa
bryki wyrabiają dla Rosji tanki; obstalunki dla lot
nictwa rosyjskiego mają podobno zostać jeszcze 
zwiększone. Nieoficjalni przedstawiciele Sowietów
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hojnie szafują pieniędzmi, a cło unikatów należy za
liczyć głos ostrzegawczy ,,L‘oeuvre“, który^ biadał 
że Francja sprzedaje materjał wojenny przeciw 
samej sobie, gdyż Rosja może użyć go przeciw 
aljantce francuskiej — Polsce. Dcbrzeby jeszcze 
było, gdyby jedynie przemysł wojenny byf zain
teresowany w stosunkach z Moskwa. Sytuacja 
w istocie jest o wiele poważniejsza: Scheinmaun 
nie przyjechał wcale dla sprzedaży klejnotów ko
ronnych rosyjskich, które notabene są dość marne, 
a zresztą oddawna ofiarowane aa rynku amster
damski, oraz w Paryżu. Dyrektor Gosbanku zo
stał natomiast , upoważniony do zawarcia . umowy 
koncesyjnej z właścicielami tych firm francuskich, 
które straciły swój majątek, ulokowany w Rosji- 
Kołorń francuskim zależy iyżytem na pośpiechu, 
aby nie pozwolić Niemcom oraz 'innym państwom 
na zawarcie umów w zbyt szerokim zakresie z Ro
sją sowiecką. i

Rokowania francusko-rosyjskie stoją dla Fran
cuzów pod hasłem wyścigu o koncesje rosyjskie. 
Naglą do pośpiechu: stanowisko Włoch, które dzia
łają w tej kwestji na własną rękę, pewne fluktua
cje w łonie kapitalistów amerykańskich — rozwój 
wypadków politycznych w Anglji, do czego wró
cimy poniżej.

Według wiadomości ze źródeł kompetentnych 
mają Sowiety zaofiarować. Francji dwie konkretno 
koncesje;- przedewszystkiem budowę kolei żela
znej na połudmowem wybrzeżu Krymu, co rząd 
rosyjski już oddawna planował; z kolei koncesje 
lotniczą na linie Niżnij Nowgorod—Kazań, Sym- 
birsk, Samara, Carycyn — Astracliąń.Wśląd za 
tem nastąpiłoby usadowienie się przemysłu francu
skiego w Rosji, bądź jako Współpracownika-wy. 
twórcy przy odbudowie kraju, bądź poprostu jako 
kupca. Tu specjalnie należy uwzględnić okolicz
ność zasadniczą: powolny spadek kursu franka
francuskiego stwarza znaną nam dobrze z doświad
czenia własnego i niemieckiego pomyślaną koniun
kturę finansową dla eksportu, na skutek pewnego 
rodzaju „dumpingu11, t. j. szachowania konkuren
tów przez tańsze ceny, Dlatego poczęści rozdmu
chuje się namiętności polityczne,, aby w Unię inte
resów kapitalistycznych, frank spadał, ceny żyw
ności i robocizna wzrastały wolniej i eksport fran
cuski w rezultacie, dawał możliwości, łatwego, i du
żego zarobku.
'.Pierwsze1 skrzypce w tym koncercie eropejskim 
który ma wieść*Rosję (przyczcm należy pamiętąc, 
że Rosja ma wolną nieprzymuszoną wolę, aby się 
dać uwieść... jaknajintratniej!)' niewątpliwie zagra 
Anglja. Wynik walk partyjnych i program rosyj*. 
sko-niemiecki Labour Party budzi- wielkie obawy 
i otwiera szerokie perspektywy. Właśnie przy tym 
pędzie do żłobu każdy »,fait apc.ompU‘‘ ma podwój
ne znaczenie: jako fakt w sobie i jętko ułatwienie

FIODOR MICHAJLOWICZ DOSTOJEWSKI

GRACZ
Powieść.

(Z zapisków młodego człowieka).

Citj.g dalszy.

Byłoby nawet bardzo ładnie, gdyby mu s:ę na 
przykład wydawało, że wszyscy lani gracze, że 
cała ta hołota trzęsąca się nad guldenem to zupeł
nie tacy sami bogacze i dżetlemeni jak on, grający 
jedynie dla rozrywki i zabawy. Ta całkowita nie
znajomość rzeczywistości i naiwny pogląd na lu
dzi byłyby oczywiście wysoce arystokratyczne. 
Widziałem jak liczne mamusie wysuwały naprzód 
swoje młodziutkie, piękne, piętnasto- i szesnasto* 
lętnie córeczki i wsunąwszy im w ręce po kilka 
sztuk złota, nauczyły je grać. Panienka wygrywała 
lub przegrywała, niechybnie uśmiechała się i od
chodziła na bok bardzo zadowolona. Nasz generał 
soiidnie i z godnością podszedł do stołu. Lokaj sko
czył, aby podać mu krzesło. Lecz on nie zauważył 
nawet lokaja. Bardzo długo wyjmował sakiewkę, 
równie długo wydobywał z niej trzysta franków 
w złocie, postaw*! je na czarne i wygrał. Nie wziął 
wygranej, lecz zostawił ją na stole. Znowu wyszła 
czarna, ale i tym razem nie wziął wygranej.- A kie
dy za trzeci w razem wyszła czerwona,- przegrał 
odrazu tysiąc dwieście franków. Odszedł z uśmie
chem i utrzymał się w charakterzę. Jestem prze
konany, że koty drapały go w tej chwili po sercu 
i gdyby stawka była dwa lub trzy razy większą, 
to mimo wszystko nie potrafiłby opanować wzru
szenia. Zresztą przy mnie jakiś Francuz wygrał 
a potem zaraz przegrał około trzydziestu tysięcy 
franków, wesoło i bez żadnego wzruszenia. Praw
dziwy dżentlemen, gdyby przegrał nawet' cały ma
jątek, nie powinien się wzruszać.. Pieniądze rowin- 
ny stać o tyle niżej od dżentlemena, aby prawie

dalszych stosunków. Pan .Ramsay Mac Donald ma. 
można powiedzieć, doktrynę Moproę‘go dla Eu
ropy, która stawia wyżej od projektowanej przez 
konferencję imperialna, „splendid isolation“ Impe* 
rjum Brytyjskiego. Obsądu personalna Downing 
Street będzie kluczem dla cełego kontynentu eu
ropejskiego i wpłynie niewątpliwie decydująco na 
wypadkowa rokowań 'rancusko-rosyjskich.

Jeszcez jeden poważny argument przemawia za 
naszem mniemaniem, że jednakże pan de Mo.nzie 
doszedł w Moskwie do pewnych realnych; wyni
ków. Mamy na myśli stanowisko komunistów, za
jęte ostatnio wobec separatystów nad reńskich. Do 
niedawna wrogowie, ostatnio komuniści ucichli, 
a zdarzały się fakty lokalnego pojednania^ przy- 
czem syndykaliści przyłączali sic do ruchu dra 
Dortena i p. Smeelsa lub Matchesą. Cofnięcie zapo
móg: moskiewskich dla niemieckiej partji komuni
stycznej nastąpiło w tym samym okresie: wzgląd 
na Francje był z pewnością jednym z czynników, 
które wywołały to postanowienie.

Wielka propaganda pro-sowiecka, wychodząca 
/. kół francuskich, przygotowana jest w zupełności 
i tylko chwilowo wstrzymana. Senator dc Monzie 
ma gotową książkę o Rosji, która w stosownej 
chwiil znajdzie się na wystawach księgarskich.

POSEŁ WŁOSKI P. MAIONI PRZYBYWA DO 
WARSZAWY.

Helsingfors. 5 stycznia. Z powodu wyjazdu do

tychczasowego posła włoskiego w Helsitigforsie 

Maioni‘ego wydano wczoraj szereg pożegnalnych 

przyjęć. Odjeżdżającego posła podejmowali pre
zydent republiki finlandzkiej, minister spraw za

granicznych, poselstwo polskie, poselstwo łotew

skie, ambasada angielska i Stanów Zjednoczo

nych. Z powodu chwilowej przerwy w komunika

cji między Helsingforsem a Rewlem poseł Maiotii 

wyjechał via Sztokholm i przybędzie do War
szawy w poniedziałek.

DWA DALSZE SOJUSZE FRANCUSKIE. • 

Belgrad, 5 stycznia. Na porządku dziemiym kon
ferencji Małej Kntewy w -BęJgratiwe.' obole--'spraw 
obchodzących bezpośrednio państwa wcliodzącc 
w skład Małej Fntenty. znajdują sie również wal
ne zagadnienia polityki zewnętrznej. W pierw
szym rzędzie omawiane będzie stanowisko Malej 
Entonty- do sojuszu franeiisko^czepkiego, i ewen
tualnych sojuszów Francji z Jugosławią i Rumu- 
itja.

nic warto było o nich wspominać. Oczywiście uaj- 
arystókratycz-niej byłoby wogóle wszystkiego te
go nie zauważać, ani całego błota tej hołoty ani jej 
otoczenia; Jakkolwiek czasem nic mniej arystokra
tyczną wyda się wręcz przeciwna metoda — wła
śnie obserwować, nawet przypatrywać się pilnie, 
naprzyklad przez lornion, całej tej zgrai. Ale nie 
inaczej ,jak biorąc ją jako przedmiot swojej roz
rywki, jako przedstawienie, urządzone dla zaba
wy dżentlemeaów. Jednakowoż obserwować zbyt 
pilnie także nie wypada, bo byłoby to znowu nic' 

, po dżentlemeńsku, ponieważ całe widowisko nie 
zasługuje na baczna uwagę. Bo wogóle mało jest 
widow.sk godnycłj uapiawdę skupionej uwagi ze 
strony dżenilemoim. A tymczasem mnie wydawało 
się, że wszystko to jest godne obserwacji i to bar
dzo pilnej i ścisłej, szczególniej dla tego, kto przy
szedł tu nie dla samej obserwacji, lecz szczerze 
i bez zastrzeżeń zalicza sam siebie do tej hołoty. 
Co się zaś tyczy moich najgłębszych przekonań 
moralnych, to tutaj nie miejsce 'rozwodzić się nad 
niemi. Niech to już tak będzie. Mówię to dla -,al- 
wowau.a sumienia. Lecz oto co zattważę: przez ca
ły ostatni czas było. mi wprost wstrętnem przy
kładać do. myśli moich i, uczynków jakąkolwiek 
miarę moralną. Co innego mną rządziło...

Hołota gra rzeczywiście bardzo brudno. Nie. je
stem nawet daleki od myśli, że przy tych stelach 
dzieje sję dużo najzwyklejszego złodziejstwa. Kru
pierzy, którzy siedzą na końcach stołów, aby przyj
mować stawki i rozliczać się z grającymi, mają 
mnóstwo roboty. To także ananasy! Przeważnie 
sami Francuzi. Zresztą przyglądam się temu 
wszystkiemu i obserwuję bynajmniej nie w tyr.i 
celu, aby opisywać ruletę* lecz aby samemu przy
stosować, się i wiedzieć, jak postępować w przy
szłości. Zauważyłem na przykład, że niema nic 
zwyklejszego jak to, że nagle wysuwa s.ę na stół 
jakaś ręka, która spokojnie .ściągą waszą wygraną. 
Zaczyną się spór, nic rzadko kłótnia. I proszę u-

Prócz tego na porządku-.dziennym jest sprawa'’ 
podjęcia stosunków dyplomatycznych z Rosją. Po*  ̂
dobno Rosja zwróciła się już w tej sprawie do 
rządów Jugosławii i Rumuuji.

Wielka wagę przywiązuje sie do kwestii moż
liwego przystąpienia Polski do Malej Entea y. W 
kołach miarodajnych utrzymuje się- przekonanie.; 
że Polska me ma zamiaru wiązać w zupełności z 
Małą Eaton ta, ale raczej będzie kontynuował;' 
nadal swoiy przychylną ale nieskrępow ana trak 
tatami politykę.

Jeżeliby w czasie obrad wyłoniła się kwestia 
wciągnięcia,Polski do Maiej Ententy postawi Pol
ska za warunek Stępienie ostrza dotychczasowej 
antywłosklei polityk: Małej tniemy.

W każdym razie zażądałaby Polska, by nic 
tylko Rumunia ale też Jugosławia i Czechy za
gwarantowały Polsce je: granice wschodnia.

W SPRAV WYDALANĄ ROBOTNIKÓW 
POLSKICH.

Berlin, 5 stycznia. W związku z interwencją po- 
sła polskiego \y sprawie wydalań robotników pol
skich z Meklemburgii, zamieszcza. Wolff wyjaśnie
nie, że rząd niemiecki dał już 31 grudnia 1923 r. 
dostateczną odpowiedź w specjalnej nocie. W no
cie tej, zawiadomiono rzad polski, że rozporządze
nie meklemburskie zostało znacznie złagodzone, w 
tym kierunku, iż dozwolono przynajmniej dzie
więć dziesiątych, ogólnej liczby Polaków zaiiW- 
SzkałycU w Meklemburgii, na pozstanic w kr it 
a reszta może powrócić po piętnastym lutego. 
Rząd niemiecki godzi się rówlież przyznać uza
sadnione odszkodowanie, aby tylko, jak zaznacza, 
uniknąć zapowiedzianych represalij odwetowych 
wobec obywateli niemieckich w Polsce.

ZAOSTRZENIE LOKAUTU W BERLINIE.

Berlin, 5 stycznia. Sytuacja w przemyśle meta

lowym uległa zaostrzeniu. Liczba robotników ob

jętych lokautem przekracza 1550.000 rozdzielo
nych na 110 fabryk.

BA W AR JA ZA FEDERACJA.
Monachium, 5 .stycznia. Dziś no południu w rę

czył w Berlinie tamtejszy poseł bawarski obszer
ny memorjał swego rządu wykazujący błędy wy
nikające z dotychczasowego stosunku poszczegól
nych państw niemieckich do samei LŁzeszv l  
• wskazać;*
waimarskiej' w duchu federallstyczriytfi.

STINNES JEDZIR DO PARYŻA.

Pnryź, 5 stycznia. „Echo de Paris“ donosi, że 
Stitines zamierza przybyć do Paryża, gdzie mają 
się odbyć konferencje w sprawach gospodarczych 
powstających w związku z kwestią reparącyj.

przejmie dowieść i świadków na to postawić, ie 
stawka wasza!

Z początku wszystko to było dla mnie czystą 
ohińszczyzną. Domyślałem się zaledwie i byle jak 
rozróżniałem, że stawki bywają na liczby, na ró
wne i nierówne, na kolory. Z pieniędzy Pointy Ale- 
ksandrowny zdecydowałem się tego wieczoru 
spróbować tylko sto guldepów. Myśl, że przystę
puję do gry na cudzy rachunek, zbijała mnie z tro
pu. Uczucie było nadzwyc&aj nieprzyjemne. Pra
gnąłem też pozbyć się go jak najprędzej. Ciągle mi 
się zdawało, ie zaczynając nie dla siebie lecz dla 
Poimy, podrywam korzenie własnego szczęścia. 
Czyż istotnie nie można otrzeć się o stół do gry, 
aby natychmiast nie za>.azić się przesądami? Za
cząłem od tego, że wyjąłem pięć fridrichsdorów 
czyli pięćdziesiąt guldenów i postawiłem je na rów
ne. Kolo obróciło się i wyszło trzynaście. Przegra
łem. Z jakiemś bolesnem uczuciem, jedynie aby 
znaleść jakiś sposób odejścia od stołu, wyjąłem je
szcze pięć fridrichsdorów i postawiłem na czerwo
ne. Wyszła cze.wona. Postawiłem wszystkie dzie
sięć fridrichsdorów na czerwoną i znowu wyszła 
czerwona. Znowu wszystko postawiłem na czer
woną i znowu wyszła. Mając już czterdzieści fri- 
drichsdorów, postawiłem dwadzieścia z nich aa 
średnią dwunastkę, nic wiedząc nawet, co z tego 
może wyniknąć. Zapłacono mi potrójną sumę. — 
W ten sposób z dziesięciu fiklrichsdorów miałem 
w ręku już ośmdziesiąt. Zrobiło mi się tak nie
znośnie z powodu niezwykłego jakiegoś i dziwnego 
uczucia, że postanowiłem odejść. Wydawało mi się 
mianowicie, że wcale tak nie grałem, jakbym grał 
dla siebie. Mimo to postawiłem wszystkie ośmdzie
siąt fridrichsdorów jeszcze raz na parę. Wyszło 
cztery. Odliczono mi drugie .ośmdziesiąt złotych, 
monet i ja zgarnąwszy tę kupę złota, poszedłem* 
szukać Poimy Aleksandrów ny.
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TRAKTAT HANDLOWY NIEMIEC Z SOWIE
TAMI.

Wiedeń, 5 stycznia. Według nadeszłych z Ber
lina wiadomości, przygotowania do zawarcia ob
szernego traktatu handlowego, mi?dzy Rosjn so- 
wj6 t^  a Niemcami postępują naprzód. W spra- 

e tej vvyjc»:haf do Moskwy radca poselstwa so- 
leckiego w Berlinie Brodwski, bń omówić z lnia

nym i sferami sowieckiemi wszystkie zwią- 
zane 2 tem kwestie. |

BENESZ UDAJE SIĘ DO LONDYNU.

Londyn. 5 stycznia. „Daily Telegrapli“ dowia- { 
‘■mje się, że czechosłowacki minister spraw zagra
nicznych dr. Benesz udaje się przed konferencją ; 
belgradzką do Londynu, aby wyjaśnić zamiary u- 
kładu czechosłowacko-francuskiego.

KŁOPOTY CZECH.

Mediolan, 5 stycznia. Komentując układ francu- 
sko-czeski atakuje go prasa włoska bardzo żywo. I
Jest rzeczą znamienną, że prasa wioska podnosi 
kwestję Siowaczyzny i przytacza argumenty ks. 
Hlinki i „Slovaka“ organu autonomistów słowac
kich. „Corriere della Sera“ i „Tribuna** ogłaszają 
Wiadomość o żywym ruchu anticzeskim na Sło- , 
Waczyźnie i donoszą o ultimatum, jakie słowackie 
stronnictwo wręczyło czeskiemu rządowi z groź
bą, że jeżeli nie zostanie ono przyjęte to autono- 
miści'słowaccy połączą się z Niemcami i Węgra
mi przeciw Czechom. „Secolo** donosi rów
nież o tym i zaznacza, że Wiochy są najbardziej 
interesowane w tym co się dzieje w Środkowej 
Europie a zwłaszcza na Slowaczyźnie.

POWÓDŹ W PARYŻU.

Paryż, 5 stycznia. Wody Sekwany zwolna opa
dają. Znaczny spadek daje się zauważyć w oko
licach podmiejskich. Od powodzi najbardziej ucier
piała ludność póhiocno-zachodnich okręgów prze
mysłowych i okręgów rolniczych. W południowo- 
wschodnich dzielnicach miasta sytuacja wskutek 
Przyboru wody była krytyczna. Poziom wody do- 

j ^fea 7.1 metra. Należy przypomnieć że podczas 
pb'wodzi w  roku 1910 najwyższy poziom wody się
gał wtedy 8.6 m.

GROŹBA STRAJKU KOLEJOWEGO W ANGLJI

Z D N IA
Tak to już jest na świecie, że ow^c zakazany najbar

dziej smakuje.
W ludziach tkwi jakiś duch przekory, djablik, gorszy 

czasem od drukarskiego, który przedstawia im ponęty 
tego czego nie wolno.

Jeżeli ktoś.mi nie wierzy, za pierwszy przykład ści
śle historyczny przedstawię mu Ewę i jej cnotliwego i 
męża, naszego praojca Adama.

Mieli tyle „drzew owocowych** w Edenie i gdyby nie ! 
zakaz ani by się im nie śniło zwracać uwagę na jakieś 
tam drzewo, które jednak właśnie z powodu tego zakazu 
wzbudziło ich zajęcie.

Co nieszczęścia narobiło przez to tych dwoje pierwo
rodnych głupców — sami dziś widzimy>

Mieszkaliby sobie ludziska w Raiu jak w raju, nie mie
tliby ani drożyzny, ani rady ministrów, ani giełdy.

Albo i ta giełda (oczywista mówię o „czarnej").
Dewiz mało kupowano, mało ludzi spekulowało, póki 

nie wydano zakazu wolnego obrotu dewizami.

Od tej chwili oczywista spekulują wszyscy — spe
kulują tylko dlatego, że nie wolno. Gdyby zakaz ten 
zniesiono szał dolarowy z pewnością by się zmniejszył, j

Również za niepedagogiczny uważam w szkołach za- j 
kag, palenia papierosów. Niejeden z „knotów" pali wstrę
tną machorkę, dławiąc się nią tylko dlatego, że wydaje 
mu się Szczytnem bohaterstwem łamanie zakazu i nara
żenie się na „wylanie" ze szkoły.

Ale najlepszym przykładem do czego prowadzi duch 
przekory — w p-olaczeniu z niezbyt logicznemi zakaza
mi — jest Ameryka.

Istnieje tam, jak wiadomo, ustawa prohibicyjna — za
kazująca picia alkoholu.

Mój Boże! Mimo drakońskiego przestrzegania tegoza- 
kazu, mimo utworzenia specjalnych oddziałów lotnych 
policyjnych wszyscy piją i stokroć więcej niż przedtem. 
Co gorsza skupują za drogie pieniądze wódki ze spiry
tusu metylowego — byle tylko pić! — co sprowadza 
wiele wypadków zatrucia nieraz śmiertelnego.

A co jeszcze gorsza — ustawa prohibicyjna jest .inte
gralną częścią konstytucji, do której ją wiączono i oto, 
każdy, który wypije kropelkę alkoholu — tę konstytucje 
lamie — jak więc wskutek tej nielogicznej ustawy — 
dyskredytuje się konstytucję, jak zmniejsza się jej zna
czenie łatwo zrozumieć.

Dlatego zakazy takie nigdy celu nie osiągają — dja
blik bowiem przekory ukazuje zawsze ludziom w najpo
wabniejszych zarysach i barwach to co — zakazane.

! KRONIKA
\ RUCH NA KOLEJACH NORMALNY. Jak nas z

krakowskiej Dyr. Kolejowej informują, ruch kolejo.- 
wy został z wczorajszym dniem podjęty w zupełno* 
ści. Pociągi pospieszne i osobowe kursują normalnie 
we wszystkich kierunkach. Jed/nie lin ja  K raiów —  
Kocmyrzów (14 km) nie została jeszcze uruchomiona.

Co do rucha ciężarowego, to jest en jeszcze ogra; 
mezony jedynie do przesylak żywnościowych. -vępla 
i transportów wojskowy cli. W  najbliższym czasie 
jednak zesłanie on równie.? o d ję ty  normalnie.

KOMISJA APROWIZACYJN4 odbędzie swe pełne po
siedzenie we wtorek o 6 wieczór. Ma ona obradować nad 
sprawą zniesienia komisji cennikowej. Przeciw zniesieniu 
tej komisji należy się jaknajenergiczniej zastrzec. Cho
ciaż nie wywierała ona wielkiego wpływu na ukształto
wanie się cen — jednak była pewnym hamulcem dla wy- 

| bujałych zawsze pretensyj naszych „żywicieli'*. Po znie
sieniu tego hamulca ludność będzie bez zastrzeżeń od
dana na łup apetytów piekarzy, rzeżników i masarzy.

CENY ELEKTRYKI I GAZU. Na wczorajszetn 
posiedzeniu komisji gazowo-elektrycznej uchwa
lono ceny na najbliższe dwa tygodnie: za 1 kilo
wat prądu elektrycznego 660 tysięcy (bez zmia
ny), zaś ccny bonów gazowych od 7 do II bm. 
na 400 tysięcy, a od 11— 18 na 450 tysięcy.

OCZYSZCZANIE DACHÓW ZE ŚNIEGU trwa w dal
szym ciągu. Wskutek zrzucenia śniegu z dachów, ol
brzymie jego masy leżą na trotoarach, a dozorcy domów 
nie spieszą się uprzątnięciem go. Przechodnie aie zwa
żają na ustawione żerdzie i drabinki, co wobec wielkiej 
ilości śniegu, leżącego jeszcze na dachach grozi powa
żne tu niebezpieczeństwem.

KTO ZŁAMAŁ PRAW O? Władysław Knapik, kon* 
duktor pocztowy w stanie pijanym, wszedłszy do 

j szynku na placu Matejki, wszczął tam awanturę z 
j nieznanemi żołnierzami, przyczem zbił szybę. —  Kas 
5 larzynie Nosal, służącej, zamieszkałej przy ul. Kał* 
j waryjskiej, skradziono w kościele Bożego Ciała ksią* 
£ żeczkę służbową, w której włożone było 90.000 mkp. 
! Baron Konopka, prezes Związku Ziemian, doniósł, 
jj :ż dnia 4 bm. skradł nieznany sprawca Rozalji Ko* 

nopczance w konsumie urzędniczym przy ul. Jagieł* 
| lońskiej I. 1, mkp. 24 miljony, oraz biżuterję j legt= 

tymację. Aresztowano Ełjasza Rosenthala, lat 20, ro* 
dęm z Zawiercia i Pawła Laskowskiego, lat 21, pod 
narzutem oszukańczej gry amerykańskiej. — Aresz* 
iowano Władysława Boreka z Rzeszowa pod zarzu* 

' tem włóczęgostwa. Aresztowany posługiwał się naz« 
wiskiem Ignacy Sarzek i Mieczysław W ajtan. — A* 
reszowano Józefa Kopańskiego i Juljusza Górskiego 
pod zarzutem kradzieży palt'i z garderoby J. M. C. A. 
przy ul. Retoryka, — Aresztowano Chaima Lezera 
pod zarzutem sprzeniewierzenia 3 srebrnych zegar* 
ków wart. 120 miljonów mkp. na rzkodę Neuwirtha i 

i Ski przy ul. Kącik. —  Antoniemu Piwarskiemu, wła* 
śoicielowi księgarni, zam. przy ul. Poselskiej skra* 

. dziono w czasie między wrześniem a grudniem ub. r. 
z kasetki w zamkniętej szafie znaczną ilość biżuterii, 
a to: złoty damski łańcuszjk do zegarka, zegarek 
złoty kryty, 3 damskie pierścionki i męski z brylant 
cikami, szafirem i perełkami, kolczyki i  branzoletkę 
z kompasem wartości 3 m iljardy mkp.

i TAJEMNICE LEKARZY STAROŻYTNEGO E- 
; GIPTU. Odczyt powyższy wygłosi dr Klęsk w 
i sobotę 5 bm. w Coli. wyki. nauk. o godz. 7.

COLLEGIUM WYKŁADÓW PEDAGOGICZ
NYCH. O wszystkiem pisze się w dziennikach i to 
szerokoi a najmniej o tem co jest fundamentem 

i naszego bytu państwowego tj. o wychowaniu rało- 
! dzieży. Jakie to wychowanie dzisiejsze, można ob- 
! serwować na każdem miejscu i o każdej porze 
| dnia. Odbywają się w naszem mieście wykłady 
! z dziedziny historji, malarstwa, mzyki, ornitologii 

a nawet futuryzmu, a o tem. co najbardziej do
tyczy każdej rodziny, każdego myślącego Poiaka, 

i dotychczas nikt nic dla szerszego ogółu nie mó- 
■ wił. Wychowanie młodzieży na Zachodzie poczy

niło duże postępy, zmieniły się poglądy na środki 
i metody wychowania, między domem a szkolą 
nawiązano nici współpracy, do akcji wychowania 
młodzieży powołano szersze warstwy społeczne 

i — a nas sprawą tą zajmują się tylko pedagogo- 
i wie, a ogół ludności trzyma się tylko tradycji i ru

tyny. Aby więc zaznajomić szeroki ogół z naj- 
nowszemi zdobyczami wiedzy pedagogicznej u- 
rząuza grono ludzi fachowych szereg wykłauów 
z pedagogiki najpierw ogólnej a potem szczegó
łowej. Wykłady te odbywać się będą w sali Ko
pernika w Uniwersytecie Jagiellońskim. Kierow
nictwo wykładów objął prof. Uniw. Jag. dr WŁ 
Heinrich, który też zainauguruje pierwszy cykl 
wykładów przemówieniem w dniu 8 stycznia br.

I1

Londyn, 5 stycznia. Syndykat maszynistów i 
palaczy odrzucił podobno decyzje w sprawie 
zmniejszenia poborów kolejarzy oraz zniesienia 
Wielu ich przywilejów. Istnieje obawa, że na sku
tek głosowania nad tą sprawą wybuchnie strajk.

P ogo rszen ie  sie s to s u n k ó w  rosy jsko-  
TURECKICH.

Londyn, 5 styczniaPogorszenie się stosunków 
^syjsko-tureckbh, które zaznacza się zwłaszcza 

Kaukazie skłoniło oddział wschodni rosyjskie- 
ministerstwa spraw zagranicznych do opra- 

Hj^nia planu w celu założenia kalifatu w Kaza- 
do-J0 jest w centrum intelektualnym i propagan- 
zost muzułmańskiego świata. Kalifem miałby 
sza^  ^ról Elidiosu Zlussein. Wiadomość powyż- 
baw f^ i wielkie zaniepokojenie do kemalistów i 0- 

o utratę wpływów dotychczasowych.

„  KŁOPOTY TROCKIEGO.
Mosw

iaki ® stycznia. W związku z konfliktem
rządu między Trockim a inymi członkami
komitet '̂vieckleg° donoszą, że również centralny
I  - | sj Ukraińskiej partji komunistycznej opowie-
młfatnTL-i 2a Trockim i przeciwko centralnemu ko
mitetów j mosk!ewskierai(.

NADESft.**»E

m«sk<e i d a m s k ie  angielskie
reniterowe (do prania w wodzie) 

glace, futrzane

h - -----  A , B R O S S ,  K R A K Ó W
44, narożnik obok bramy Fiorjaóskiej. 

........... ..

i ( Ważne!
Jli P.T. nztfaftnii Mb, Mm i Hangi.
Ł w S H * 22i« faimzed nejsze woMi, likiery I wita.

mifeiz S ° r*«»iy, uraKÓw, Szczepanika 11.

Muszę coś napisać o obecnej zimie. Najstarsi potom
kowie najstarszych ludzi nie pamiętają tak ostrej zimy, 
a raczej takich opadów śniegowych. Kraków przez dwa 
dni był odcięty od świata, pociągi grzęzły po drodze 
w śniegu — gazety z Warszawy nie przyszły. Na ulicy 
człowiek musi się strzec, by nie dostać w głowę cetna- 
rowym zwałem śniegu, które wiszą z dachów. Istna 
warjacja.

Co gorsza to to, iż owa zima jest równie ostra na ca
łym świecie. Trzej Królowie, którzy corocznie do Pol
ski przyjeżdżali w dniu 6 stycznia — tego roku nie przy

jadą.
Oto otrzymaliśmy 3 depesze radjo, które brzmią:

I.
Dmo - sey • wi - kor, 5 stycznia. Wielkie zamie

cią oceanu indyjskiego przybyć nie mogę. Pozdro
wienia. Kacper,'król złota.

Indje.

U.
Dwo - sey - wi - kor, 5 stycznia. Wielkie zamie

cie śnieżne na Saharze uniemożliwiają mi przyby
cie dó Polski w tradycyjnym dniu 6 stycznia. Pro
szę mnie mieć za wytłumaczonego.

Baltazar, król Myrry. 
Kraj Zulusów.

III.
Hammer(ling)fest, 2 stycznia. Reny moje zamar

zły w drodze. Nie przybędę. Spotkałem p. Zamoy
skiego, który przez biegun północny usiłuje się do
stać do Polski. Melchior, król Kadzidła.

Grenlandia.

Wyjaśniamy, że trzecia depesza jest spóźniona, p. Za
moyski już przybył do Polski. Nie mniej jednak z powo
du srogiej zimy „trzej królowie** do Polski nie przybędą.

Co prawda nie wielka szkoda, bo i tak w Polsce mamy 
trzech króli, są nimi: Piekarz, Rzeźnik i Masarz!

Trzej królowie 1924 roku. (rd).

Żądajcie wszędzie 
Kurjera Wieczornego



(wtorek) w sali Kopernika o godz. 6 wieczorem, 
poczem wygłosi pierwszy odczyt na temat: „Wy
chowanie a społeczeństwo" Inspektor szkół kra
kowskich dr M. Janik. Bliższe szczegóły co do 
następnych wykałdów podadzą afisze i dzienniki. 
Bilety wcześniej do nabycia u janitora (gmach 
Uniw. Jagiell. parter na lewo) a przed wykładem 
przy wejściu na salę.

SKUTKI NIEOSTROŻNOŚCI Z BRONIA. Z Za
kopanego donoszą, iż podczas balu w ,,Warsza- 
wiance“ hr. Opper.sdori w trakcie rozmowy z nr.
A. Zamoyską, znaną jako Rita Sacchetto z arty
stycznych występów tanecznych, spowodował po
wierzchowne zranienie jej w nogę skutkiem przy
padkowego wypalenia rewolweru, który mi?ł w 
kieszeni.

NOW uŚCI WYDAWNICZE. Ukazał się Nr 1 poczy* 
tnego tygodnika ...Nowości Ilustrowanych11, które 
rozpoczynaj* 21 rok swego istnienia. Nim przystąpi* 
my do omówienia tego numeru wspomnieć wypada
0 2 ostatnich zeszłorocznych numerach świątecznych, 
które ukazały się w nowej wspaniałej szacie wydaw
niczej, zawierając prócz wielkiej ilośca fotografji 
(około 70 w obu numerach) artykuł śp. Włodzimie* 
rza Tetmajera, przedrukowany w całości przez „No* 
wą Reformy11, artykuł A. R o m m  o ubiegłym roku 
politycznym, poezje Nitt.ujana i Waśkowskiego oraz 
nowelką G. Zapolskiej.

Obecny numer niemniej jest pełen ciekawych wia
domości. P. Adam Romer omawia kwestje zasady 
większości parlamentarnej p. Andrzej Świętosławski 
opisuje, gdzie i jak umieszcza się zbiory Muzeum 
Narodowego. Dalej znajdujemy artykuliki o 254edu 
odkrycia radu, o z-awichrzeniach greckich, o koro; 
nacji WKs. M ikołaja na cara Wszechrosji i Kongre
sie P. P. S. Okrasą numeru jest wiers*; Nittmana; 
Louvre, oraz bogaty dział ilustracji. Całość zamyka 
bardzo ciekawa płotka ilustrowana o p. Malickiej
1 Dyr. Szyfmanie.

NAJWYŻSZE GENY PŁACI za brylanty, perły, 
złoto, srebro, zegarki "raz zęby sztuczne Onześcb 

/ańska  firma zegarmistrzowsko-jubilerska Józefa 
Cyankiewicza, Kraków, Sławkowska 1.

K o m u n ik a ty  te a tr a in e  i k o n c e r to w e

Z TEATRU IM. SŁOWACKIEGO. Dzisiaj wra
ca na afisz arcydzieło szekspirowskie „Sen nocy 
letniej'*, który grany być może obecnie rzadko na- 
przemian z „Carewiczem Aleksym'4. Jutro popoł. 
„Bctleem polskie", wieczorem „Złoty wiek rycer
stwa". Fróoy „Ca>liguli''posuwają się raźno naprzód. 
Dziełu nadaje teatr obsadę uajwybitiiiejszych sił 
i oprawę według wzorów Karola Frycza.

.,FAUSf“ OPEROWY W WVKONA[MiU AR
TYSTÓW TEAlKU IM. SŁOWACKIEGO. Atrak
cyjne to przedstawienie odbędzie sie na wieczorze 
kabaretowo-dancingowym, który urządzają arty
ści dnia 16 bm. w gmachu teatru przeznaczonym 

tym dniu dla szaleństw i „wariacji na tle wa
loryzacji'*, Oprócz parodji „Fausta" program za
powiada też operetką p. K. Meyerholda oraz sztu
kę z występem A. Łupina. Bliższe szczegóły przy
niosą komunikaty.

Z TEATRU BAGATELA. Dziś w niedzielę i w. 
dni następne ,,Wesele Foosia**. W sobotę popoł- 
„Kaprys kobiecy“, w niedzielę popoł. powtórze
nie „Nocy .noworocznej'*.

OPERETKA. Dziś w sobotę „Bajadera“. W  par- 
tji księcia Radja-mi wystąpi Wł. Wesołowski. O- 
dettę śpiewa p. Rynas. W sobotę o 11.15 w nocy 
„Noc Trzech Króli*1 z udziałem najlepszych sił 
zespołu jakoto: pp. Sempolińskiego, Zimajer, Ko
złowskiej, Rynas, Kwiecińskiej, Czerniawskiej, Ka
rasińskiego, Martówny, Wojnara i innych. W nie
dzielę o 4 popoł! „Bajadera“ z występem Wł. We
sołowskiego, w niedzielę o 8 ’W . „Krowoderskie
Zuchy“ z autorem Stefanem Turskim w roli Felka. 
M. Winklerem, Koszutską, Czerniawską, Leszko, 
Steczką, Ujhełyim, Wojnarem, Bojnarowskim, Ko
sińską, Kramusową i in. w głównych rolach.

IX. PORANEK SYMFONICZNY Związku zawód, 
muzyków odbędzie się w niedzielę -13 bm. Pora
nek ten poświęcony będzie wyłącznie Czajkow
skiemu, a wykonaną będzie symfonja IV; i V. 
Bilety do nabycia u J. Lipskiego, Sławkowska f?.

REPERTUAR
TEATR MIEJSKI (początek o godzinie 7lh) 

Sobota: „Sen nocy letniej*
Niedziela przed poł.: Koncert, po poł. „Betlcem 

polskie", wlecz. „Złoty wiek rycerstwa*4.

B A G A T E L A  (początek o godzinie 8-inej) 

Sobota popoł.: „Kaprys kobiecv“  (ceny zniżone), 
wieerór: o godz. 8 „Wesele Fonsia“,

Niedziela po poł.: Noc noworoczna (ceny iztifóo-ne), 
wiecz.: „Wesele Fo-nsia4'. -

O PE R A  a OPERETKA początek o • 8>

Sobota o godz. S: „Bajadera“, o g. 11.15 w nocy 
Noc Trzech Króli.

Niedziela po poł.: „Bajadera‘\ o 8 „Krowoderskie 
zuchy44,

KINOTEATR „RED U T A 4* (ulica Lubicz) 

„Tajemnicza Dama44 nowy film awanturniczy i dwie 
rekordowe humoreski amerykańskie z Fattym.

K IN O  „W A R SZA W A ” , (Stadom 15)

, Zemsta nietoperza6

K IN O  „W O W O SC I”  (ulica Starowiślni 

„Paryżanka w Haremie44 

K IN O  „U C IiC H A *  (ulica Starowiślna) 

Wesoły program z Fattym

11 ŚWIATA
ZGON GRUENFELDA. Wczoraj popołudniu 

zmarł tutaj znany ogólnie i ceniony pianista wie
deński Alfred Gmnfeld.

MROZY I OPADY ŚNIEŻNE WE WŁOSZECH
trwają w dalszym ciŜ gu. Około Va'ese zamarzło 
kilka jezior. We Florencji spadł znó v śnieg.

GROBOWIEC FARAONA. „Neue Freie Pacsse44 
donosi z Londynu: Nadeszła tu depesza, źe Ho
ward Carter, współpracownik zmarłego lord-’. Car- 
narvona, otworzył wnętrze grobowca w Luksor i 
natrafił on na trzecią komorę grobowca ariyjty- 
ęznie ozdobioną.

EKSPLOZJA. W miejscowości Porta w stanie 
Illinois (Ameryka) nastąpił straszliwy wybuch i 
powstały z niego pożar spowodował liczne ofiary 
w ludziach. Dotąd do szpitala przewieziono o- 
koło 80 rannych. Liczby zabitych jeszcze nie usta
lono.

Notatka w dzienniku, wzmianka.bodaj, tych parę wier
szy w kronice, nie ma, bo i mie'ć, w największej ilcAv 
wypadków, nie może, żadnego skutku, jednak — jednak 
mimo to jutro rano ma redakcja następne takie bardzo 
smutne odwiedziny.

I tak co dzień, co dzień...

Te długie korowody nędzy cisnącej się z trwoga i nie
pewnością, aby choć tutaj — tą drogą, coś uzyskać, 
czemuś zaradzić świadczą niechybnie o jednym:

Mianowicie — o dużem zaufaniu w wartość, w zna
czenie opinii publicznej, reprezentowanej przez pisma.

To fakt dodatni.

To dowód, że jakkolwiek życie współczesne czerpie 
swoje soki pod wielu względami z zatrutej studni, to je
dnali pośród maluczkich — pośród masy, wiara w spra
wiedliwy, zdrowy, czujący po Bożemu sąd ogółu nie za
gasła. To dowód: że człowiek Jeszcze nie całkiem prze
stał wierzyć ludziom!

A to jest dużo!
Starajmyż się, by tę wiaro podtrzymać i utwierdzić, 

bo zaprawdę biada takiemu Społeczeństwu, które nrze- 
stało wierzyć w siebie. (X)

Zarząd Spółki Akcy.nej Syndykat Koszy
karski S. A. 'v Kraków e. zwołu e na dzień 
15 stycznia 1924 roko, godzinę 5-tą popo
łudniu

Nadzwyczajne

Akcjonarjuszy

1) OdczyL£^ć'' jjroTjokoTu z ostatniego wai-

nego Zebrania.

2) Potwierdzenie uchwały Walnego Zgroma
dzenia z dnia 13 października 1923 r. w odnie- 

••■■■■■■••■■■■□■■■■■■■■■■■■■■■■■■■i ! sieniu do podwyżki kapitału akcyjnego.

MAŁY FELJETON Akcjonariusze chcący wziąść udział, winni do

SfftlitiyWCill&jS Vf Redakcji ĉn’a  ̂słyczn*a 1924 r. przedłożyć swoje akcje,

Jest taka wydziedziczona kategoria dziwnych ludzi, 
którzy ze swoją zgryzotą i troską przychodzą po radę. 
po ratunek, po pomoc do... Redakcji. Nfc, nigdy w żaden 
sposób nie zdoła im wyperswadować, nie potrafi wytló- 
rnaczyć, że w sprawie uwolnienia od jakiejś opłaty, kau
cji, grzywny, czy podatku, że w sprawie metryki, pasz
portu, rodowodu czy świadectwa, należy się zgłaszać 
dó starostwa, sądu, policji, paraiji czy gdziekolwiek je
szcze gdzieindziej, ale w każdym razie nic do reJakcji 
pisma, które może w najlepszym razie sprawę odnośną 
opublikować, ale nigdy, w żadnym razie nie potrafi je] 
realnie załatwić.

„Pani musi iść z tem do starostwa, tam Pani...

„Proszę pana Redaktora, to już będzie lepiej, jak te
raz tutaj...” a wywód taki popiera błagalny gest rąk 
i zrozpaczone błagalne spojrzenie — żeby tylko tego 
biednego skarżenia się wysłuchać. Koniec końcem redak
cja ulega, taki najbiedniejszy bo snać przez wszystkich 
odtrącony interesant opowiada o tej swojej urojonej czy 
faktycznej krzywdzie, o tem swojem okropnem sponie
wieraniu i nieszczęściu.

Cały jego ból, cała prośba zawrze się potem w paru 
wierszach pomijanej zwykle przez czytelników wzmian
ki o tem jak to n. p. wdowa po podurzędniku kolejowym 
wyrzuconą została na bruk ze swojej mizernej kuchenki 
przebudowanej na mieszkanie dla dozorcy, lub, jak to: 
jakiś emeryt od czternastu miesiecy nie otrzymuje pensji.

— - ______ "i i ' • 1 ; —

celem otrzymania legitymacji uczestnictwa.

PANIENKA która szyje, haftuje, 

lyszelie, mereszkuje, 

naprawia bieliznę — poszukuj posady na wie* 

najchętniej do dworu za życie i mieszkanie. — 

Wiadomość do Administracji „Kuriera44 pod Sierota.im
M A * M i

Z ęby  sz tuczne , oraz wszelką biżuterję, 

kupuję po najwyższych cenach -m

Melcer, Sławkowska 16.

po znacznie zniżonych cenach

polecają ■a*

J.WuriTi i H. Herzog
Kraków, ulica Grodzka L. 42



WUMPW$a_ętSMUBtZE
O ustalenie wartości przedmiotów majątkowych

or^z o sA lid .n iu  zeznań do podamu m«jatxowego
(Rozp. wykon. Ministra Skarbu z 15 listopada 1923 Dz. U. R. P. Nr 123 z 4 grudnia 1923)

^^Porządzeniem wykonawczem w tytule poda- 
DCtn został unormowany sposób ustalenia wartości 
przedmiotów majątkowych. który stanowi pierw- 
' rz?dny materiał dla zeznań do podatku mająt'

^K h f0> °r2Z szacowan'a przedmiotów majątko-

^^Porządzenie wykonawcze rozróżnia jóżne 
'•Rosoby ustalenia wartości przedmiotów majat-
k°Wych:

*0 w odniesieniu do przedsiębiorstw przemysło
wych i handlowych,

b) w odniesieniu do wartości majątku w kapita
łach i prawach majątkowych, •

c) do urządzeń domowych i przedmiotów służą
cych do osobistego użytku, 
d) do placów niezabudowanych i budynków 
nie wchodzących w skład gospodarstwa rol
nego,

e) oraz odnośnie dó wartości posiadłości rol
nych.

W  uzupełnieniu naszej broszury p. t. ,,Główne 
zasady podatku majątkowego" (Praktyczne wska
zówki Związku Przemysł. Zach. Małop. w Kra
kowie) podajemy, co następuje:

Zasadą wydanego rozpo'ządzeuia jest uchwy
cenie* możliwości oszacowania majątków i usunie
cie wątpliwości, wynikających z tytułu zeznań do 
Podatku majątkowego. Pamiętać należy, że bilan
sowanie przedsiębiorstw w szczególności, jak je 
Praktyka kupiecka nakazuje, jest w odniesieniu do 
Podatku majątkowego zmienione, albowiem nić 
Wszystkie pozycje są uwzględnione. Przez odpo
wiednie zszeregowanie przepisów chcieliśmy uła
twić płatnikom składanie zeznań do podatku, albo
wiem zeznania stanowić będą podstawę do oszaco
wania majątków przez komisje podatkowe.

Przy ustalaniu wartości przeJsiębiorstw prze
mysłowych i handlowych należy mieć na uwadze, 
ezy przedsiębiorstwa prowadzą prawidłowe księ-

i r n jiniifr czy też ksiąg handlowych nie prowa
dzą. Tylko przy przedsiębiorstwach, prowadzą
cych księgi handlowe, należy rozróżnić, czy mają 
one siedzibę w kraju, czy zagranicą, albowiem od 
ostatniego warunku zależy różny sposób ustalenia 
wartości majątku.

PRZEDSIĘBIORSTWA p r o w a d z a c k  p r a w i
d ło w e  KSIĘGI HANDLOWE, MAJĄCE SIEDZI

BĘ W KRAJU.

O ile przedsiębiorstwa prowadzą prawidłowe 
s‘ęgi handlowe, a mają siedzibę w kraju, wów- 

r?as wchodzą w zastosowanie następujące prze-
tlsy;

Dr Przeciętną wartość majątku przedsiębiorstw 
tn?ernysł°wych i handlowych stanowi różnica po
t a s y  ogólną wartością aktywów, a wartością 
•7 Vwr— ---i-si— .........................................

M ą g

1 i j^ ó w  (zobowiązań) według bilansu na dzień 
s^ą 1923 r. Np. Aktywa dnia 1 lipca 1923 wyno- 
więc miliardów mkp.. zobowiązania 30 miijardów, 
róunv° opodatkowania przypada czysty majątek, 
-ł..i. 20 m iliardom  m kn. P on iew aż CZVStV nut-j3tek' 20 miljardom mkp. Ponieważ czysty mu 
mysi u być obliczony we bankach złotych, a w

się 200oq
??W y  frank złoty dnia 1 lipca 1923 równał

warto£< ^kp., więc do opodatkowania przypadnie 
. ’ n ^0 miijardów: 20000 =  1 miłjon frank, zło-

7  ĈSTO
. . . . . .  Wynika, że należy sporządzić bilans na

1923, i z tym dniem księgi dla poda- 
r S ^ e g o  zamknąć. 

ua”;  , eży sporządzić naturalnie w markadi 
. piskiem a tyi^0 CZySty majątek przeliczyć na fran
ci złote.

Ażeby ustalić czysty majątek podległy opodat- 
WaniU, musi się w szczególności przestrzegać 

Ustępujących przepisów:
"odstawą bilansu są, jak zwykle bucliafferyjnic 

^^yjęte pozycje. Niektóre jednak pozycje muszą 
Ł ec Pewnej modyfikacji. A mianowicie, niektóre 

2J,cje muszą ulec przewalutowaniu, co do in-

fżnie od czasu przyjętego przez ministerstwo, 
W ^órych pozycji wofrólo nip. łia1ftżv uwzsrlednić

Ząi obliczenie wartości jest uzależnione ud kursu 
Uj^inie Ofl r7ns.ll nrzviets«rr» nrrff. mini$fer«»ivA

J ’łansie. i t. p.
1 tak:

K W E S T  JA  P R Z E W A L U T O W A N IA  p r z y  

PRZEDSIĘBIORSTWACH NIEAKCYJNYCH.

n iS L USta!f r,ia wartoici majątki!, o ile chodzi o 
e ,;|niości. maszyny, ■'rządzenia techniczne.

narzędzia i inne środki produkcji, środki komuni
kacyjne, przewozowe, oraz urządzenia biurowe
należy zbadać, czy majątek wymieniony odnosi 
cię do zwyczajnego przedsiębiorstwa, czy też do 
spółki akcyjnej.

Przy przedsiębiorstwach nieakcyjnych (przed
siębiorstwa osób fizycznych, Spółek jawnych z ogr. 
por. i t. p.) decydującą jest dla ustalenia wartości 
wymienionych przedsiębiorstw majątkowych cena 
nabycia powyższych przedmiotów', oraz czas, w 
którym to nabycie nastąpiło. Ze względu bowiem 
na czas nabycia należy cenę nabycia prze waluto
wać drogą jej pomnożenia przez niżej podane 
współczynniki.

Przy nabyciu wymienionych wyżej przed
miotów majątkowych przed 1 stycznia 1905 
należy cenę nabycia pomnożyć przez . - 
O ile nabycie nastapiło w latach 1905—1913 przez 
„ . , . 1914-1918 .
,  , . w L półroczu 1919
„ ,  . „ I I .  v 1919 „

.  .  , . .  1. . 1920 .
,  .  . ,  .  B. . 1920 ,

’ ” ’ ' U ’ 19̂1* ’:: ; : r i ' ^  :
.  . . > H. 1922 „
, . , . I. . 1923 „

O ile ceny nabycia wymienione są w walutach 
b. państw zaborczych, należy przed przewaluto* 
wrniem na ifiarki polskie przeliczyć owe waluty 
na marki polskie według stosunku:

100 mkp. — 100 mk niem.
100 mkp. =  117.56 kor. austr. węg.

100 mkp. — 16.3 rubli rosyjskich. 

Przykład:
w tysiącach

’ ) Wartość towarów, półfabrykatów, su
rowców równa się wedle ceny obie
gowej w dniu 1 lipca 1923 . . . .  10,000:000 

2) budynek fabryczny wraz z placem fa
brycznym, zakupionym w r. 1914 ko
sztował 700.000 koron austr.-węgiers.
Czyli obliczyć go należy naprzód w 
markach polskich wedle stosunku 100 
mkp. — 1)7.56 kor. austr. węg.; to z«.> 
że budynek wartał 700.000; 117.56 — 
okrągło 603947 mkp. Następnie po-

iO.OGG
15.000
20.000 
10000
2.500

800
400
125
40
35
12
O

3)

mnożyć należy 603947 X 20000 (współ-, 
czynnik na rok 1914), tj. . . . .  12.078,940

80,(100

?,000,000

maszyny do pisania zakupione w r.
1919 (I półr.1 —  8000 mkp.; pomno
żone przez lOCOO X  ....................

4) lokomobila zakupiona w r. 1917 za 
300.000 mk. niem — 100.000 mkp.; po- 
mnożone przez 20.000 —

5) narzędzia produkcyjne (maszyny itp.) 
zakupione w r. 1914 za 100.000 rubli.
W markach pols. równa się 100.000X 
2,16—216.000 mkp. (! rubel == 2,16
mkp* Pomnożone przez 20000 — . 4.320,000 

Razem aktywa . 18,478,940

Przy obliczaniu w sposób wyżej wskazany mia
rodajny jest jednakowoż stan faktyczny inwen
tarza w dniu ł lipca 1923. O ile zachodzi różnica 
między stanem taktycznym inwetarza, a książ
kowym, wówczas musi je wykazać sam płatnik, 
gdyż w przeciwnym wypadku miarodajnym bę
dzie stan książkowy.

Dr Norbert Salpeter.

(Ciąg. dalszy nastąpi).

Nowe taryfy kolejowe
Dotychczasowy system gospodarczy na kole

jach, oparty na poborze opłat osobowych i towa
rowych według zmienianych co pewien okres cza
su taryf —■ wydawał jaknajgorsze dla skarbu pań
stwa rezultaty: niedobory wzrastały do potwor
nych rozmiarów i stanowiły jedną z największych 
bolączek ogólnego budżetu państwowego. Nawet 
przy podwyższanych co miesiąc taryfach kolcie nie 
były w możności uchronić się od spadku wartości 
marki, wskutek czego koleje, podobnie jak : inne 
instytucje państwowe — nie osiągały wpływów, 
umożliwiających pokrycie własnych, istotnych ko
sztów' eksploatacyjnych. Tej anormalnej gospodar
ce finansowej na kolejach położyć ma kres od 1 
stycznia nowa taryfa zmierzająca 'do zwaloryzo
wania opłat.

Zastosowanie zasad waloryzacji do taryf kole
jowych przeprowadzone jest w ten sposób, iż o- 
płaty taiyfowe, obowiązujące w d. i grudnia r. b„ 
przeliczono na franki złote według relacji, jaką 
frank posiadał w okresie ustalania tych opłat, tj. w 
połowie listopada, mianowicie 300 tys. mk. — 1 fr. 
złotemu. Tak otrzymane opłaty wyrażono, dla uni
knięcia ułamków, w setnych częściach franka 
(czyli w santimach złotych), które nazwano jedno
stkami taryfowemu Zwaloryzowane taryfy będą 
przeto posiadały wszystkie opłaty, wyrażone w 
stałych jednostkach taryfowych równych lk«> fran
ka złotego, a płatnych w markach polskich podług 
kursu, ogłaszanego przez ministra skarbu dwa ra
zy na miesiąc.

Według nowego w tej sprawie rozporządzenia 
ministra kolei, ogłoszonego już w „D. Ustaw“, ce
ny biletów na pociągi osobowe i mieszane będą 
obliczane za każdą strefę: w klasie III po 20 jedn. 
taryfowych, wr klasie 11 ceny biietów będą 2 razy, 

,a w klasie I-szej 3 razy większe, niż w klasie IIL. 
wreszcie W kL IV (w wojew. pomorskiem i po- 
znańskiem) po 13.3.3 jedn. taryf.

W stosunkach taryf osobowych ograniczono się 
wyłącznie do ich waloryzowania, w zakresie jed
nak tairyf towarowych wyprowadzono szereg zmian 
zasadniczych.

Za materjał do tych zmian posłużyły podania po
szczególnych orga-nizacyj gospodarczych oraz wy
niki specjalnej ankiety, zarządzonej przez mini
sterjum kolei łącznie z ministerjum przemysłu 
i handlu. 1

Na ich podstawie zwiększono przedewszystkiem 
ilość klas taryfowych z 6 do 10, czego wymagały 
bardziej złożone warunki żj^cia gospodarczego, 
przedłużono różniczkowanie espłat w klasach tary
fowych do 600 km. (dotychczas różniczkowanie, tj. 
stopniowe zmniejszenie opłaty j-ednostkowej ury
wało się na 400 km.), co dało pewne obniżenie o- 
płat na odległościach dalszych, pozwoliła nato
miast podwyższyć opłatę na odległościach krót
kich: zwiększono wysokosć opłat za przesyłki po
śpieszne, wreszcie, z uwagi na nadmiernie niski 
wymiar dwu ostatnich klas dzisiejszych, V i VI nie 
pokrywających kosztów własnych kolei — co było 
jednym z powodów niedoboru kolejowego — pod
wyższono nieco schematy odpowiednich klas no
wych: VIII i IX.

Nomenklaturę towarową rozwinięto znacznie i u- 
zupełmono stosowanie do w'skazówrok kompeten
tnych organizacji technicznych i handlowych. Je
dnocześnie dokonano pewnego przeklasyfikowania 
towarów przez przesunięcie ich bądź do klas wyż
szych, budź niższych. Do poważniejszych zmian 
w tym zakresie należy zastosowanie wyższej kla
sy do przewozów żelaza surowego i wyrobów że
laznych, c..az maszyn, jak również wyrobów włó
knistych, oraz mąki zbożowej, których cena wzro
sła u nas zupełnie nieproporcjonalnie do ogólnego 
poziomu cen hurtowych.

Opierając się dalej na danych, zdobytych w cią
gu kilkuletniego okresu stosowania dziś obowiązu
jących taryf, zmieniono układ postanowień taryfo
wych, celem możliwego przystosowania ich do re
alnych wanunków przewozu kolejowego.

Wreszcie rozwinięto znacznie dział tairyt wyjąt
kowych, uwzględniających albo specjalne potrze
by naszego wewnętrznego życia gospodarczego, 
albo też konieczności eksportowe, względnie im
portowe.

Do rzędu pierwszych należą zniżone taryfy wy
jątkowe na przewóz zwierząt domowych zarodo
wych; materjałów drzewnych do przeróbek lub 
zużycia wewnątrz kraju; rud do zakładów hutni
czych ; kamieni, tłucznia, żwiru i piasku do budowy 
dróg; cegły, dachówek i rur do celów budowla
nych; nasion siewnych, sadzeniaków i nawozów 
sztucznych — za świadectwami organizacji rolni
czych ;lnu i konopi do krajowych międlarni i przę
dzalni itp.

Taryfy wyjątkowe dla poparcia obrotu z zagra
nicą obejmują: wyroby żelazne i maszyny, oraz 
wyroby ze szkła, porcelany, fajansu i majolśki — 
na wywóz do Rumunii; węgiel kamienny, prze
twory naftowe oraz zapałki — na wywóz zagra
nicę wogóie, oraz do Gdańska; wreszcie rudę żela
zna, importowaną przez Gdańsk do hut krajowych.

Powyższym taryfom wyjątkowym nadano przy- 
tem taki układ, któryby zapewnił możność korzy
stania z odpowiednich ulg jedynie wytwórczości 
krajowej.

Z działu taryf eksportowych usunięto natomiast 
taryfy na eksport dvzewa obrobloifeggo, zastoso- 
wując się pod tym względem do uchwały sejmu, 
wymagającej zaprzestania premiowania*w drodze 
taryfowej wywozu zagranicę drzewa.

Znacznym uproszczeniom uległy wreszcie do
tychczasowe taryfy na przewóz rojy naftowej, o- 
raz jej przetworów.
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Należy dodać, że podobne reformy wprowadzo
no w taryfach wązkotorowych kolei państwowych 
oraz prywatnych. Jednostki taryfowe dla przewo
zu osób wynoszą tu: 5 jednostek taryfowych w ki. 
III od osoby i kilometra, 7,5 jedn. taryf, w kl. II.

Przemyt! poSjki w1S23r.
Wedle ogłoszonego świeżo sprawozdania wy

działu handlu wewnętrznego ministerstwa dla han
dlu i przemysłu stan polskiego przemysłu w jego 
najważniejszych dziedzinach w r. 1923 przedsta
wiał się następująco:

W  pirzemyśle włókienniczym, z którego prze
mysł bawełniany przekroczył w r. 1922 urucho
mienie przedwojenne, a przemysł wełniany do
szedł do 75% stanu przedwojennego, sytuacja w r. 
1923 znacznie się pogorszyła.

Ceny wyrobów włókienniczych polskid — 
mówi to źródło — w ciągu ub. roku doszły i prze
ścignęły parytet złota, co utrudniło konkurenc v na 
rynkach zagranicznych. Jeżeli doda się jeszcze co
raz bardziej zwiększający się brak gotówki obro
towej, spowodowany stałym spadkiem marki oraz 
trudności kredytowe, to nic dziwnego, że kryzys, 
trwający prawie od początku roku, nie kończy s;ę 
i co najgorzej, niema widoków na rychłą poprawę 
stosunków. Przeszło 50% robotników pracuje zale- 
dwo 3—4 dni w tygodniu, jakkolwiek zarobki ro
botników łódzkich nie przewyższają 50% zarob
ków przedwoiennych.

W przemyśle górniczym sytuacja niepewna. Na
G. Śląsku zmniejszył się wywóz węgla do Niemiec 
,co wprawdzie powetowano zwiększonym wywo
zem do Czech, jednakże wywóz ten wyu ka z 
chwilowej koniunktury, wywołanej zmniejsze -iem 
się zapasów węgla czeskiego wskutek strajku gór- 
■niczego. Wywóz do innych krajów pozostaje jesz
cze w granicach dość skromnych. W Zagłębiu Dą
browskim sytuacja pogorszyła się znacznie, gatun
ki bowiem przemysłowe węgla idą znacznie go
rzej. Brak gotówki, ogólnie dający się odczuwać, 
dla małych kopalń jest szczególnie dotkliwy, tak, 
że nie mogą one wytrzymać systemu wypłat we
kslami 2- lub 3-miesięeznymi, jakiemu zakłady prze
mysłowe przeważnie pokrywają swoje należności 
za węgiel i ograniczają produkcję, a nawet zamy
kają kopalnie.

W  przemyśle naftowym według danych do l. X. 
produkcja ropy naftowej jest w r. b. mniejsza niż 
w r. 1920, stanowi zaledwie dwie trzepie produkcji 
przedwojennej.

Kopalnie i warzelnie soli wykazują również 
mniejszą produkcję, niż w latach 1920 — 1922.

Przemysł hutniczy wykazuje wprawdzie pewien 
postęp stały, rok jednak ostatni uważa za cięższy 
od poprzednich. Wytwórczość wielkich pieców 
b. Kongresówki oraz huty Kraków w Małopoisce 
wyniosła w ciągu 9-ciu miesięcy r. ub. w toinach 
około 82.000, czyli 26,2% wytwórczości przedwo
jennej, stalownie dały około 193.000 t. j. 43,7%, a 
walcownie około 132.000 ton, czyli około 37.8% 

wytwórczości przedwojennej.

Przemysł metalowo - hutniczy w dziale maszyn 
rolniczych nie wytrzymuje konkurencji angielskiej, 
' czeskiej i niemieckiej, zwłaszcza, że ceny wyrobów 
polskich w ciągu października i listopada wzrosły
0 248%, w dziale obrachunku ceny w okresie mie
sięcznym średnio o 316%, w dziale zaś silników o 
182%, co powoduje, iż przemysł ten przeżywa o- 
kres częściowego zastoju.

Przemysł chemiczny nie odczuwa przesilenia
1 rozwija się normalnie w różnych swych działach 
ale tylko dzięki temu, że potrzeby rynku wewnętrz
nego są przeważnie, prócz paru działów, większe 
od produkcji.

Wytwórczość garbarstwa polskiego przy ogra

niczonej pracy (wiele fabryk pracuje po 2 — 3 dni 

w tygodniu) wynosi około 40%, a w niektórych 

garbarniach zaledwie 20% produkcji przedwojen

nej.

Sprawozdanie z rynku 
chemiczno-farmateutycznsgo

Z powodu Świąt Bożego Narodzenia., oraz No* 
wego Roku nie jesteśmy w możności dania zwyczaj* 
nego sprawozdania z rynku chemikalji farmaceu
tycznych i przemysłowych, natomiast zamieszczamy 
krotki przegląd stosunków** na rynku światowym 
wymienionych produktów w roku 1923

Oto, co nam piszą z Anglji: Rok ubiegły byl nie= 
zwykle trudnym dla wszystkich bez wyjątku. Usta
lone stosunki, które panowały jeszcze u. r. zostały 
nagle obalone przez międzynarodowe zmiany natury 
politycznej, z których najgłówniejszą było zajęcie 
przez Francuzów Zagłębia Ruhr, a  także nicu po rząd; 
kowane stosunki na B liskim  Wschodzie. W  ciągu 
trwania ubiegłego roku krytyczna sytuacja Niemiec 
jak również przerwa w handlu między za] <5 te roi te* 
rytorjami m iała niezwłoczny a deprymujący wpływ 
na stosunki rynkowe. W  czerwcu, władze francuskie 
nie pozwoliły na import towarów do zajętego kraju, 
co wywołało poważną przeszkodę w handlu świa* 
towym i  gwałtowną zwyżkę towarów. W  później
szym czasie Rząd niemiecki odmówił zapłaty podats 
ków roparacyjnych w formie 26 prę. cła, obowiazus 
jącego przy imporcie towarów z Niemiec. Miało to 
specjalnie wielki wpływ na rynek cheraikalj delika
tnych (fine). Natomiast spadek marki niemieckiej 
w stosunku do innych walut nie zrobił wielkiego 
wrażenia na tym rynku. Wszystkie transakcje ods 
bywały się w szterlihgach, a wobec ciągłej zwyżki 
cen surowców, braku węgla, oraz nieustannych żą* 
dań podwyżki ze strpny robotników, ceny niemieckie 
szły w górę przez cały rok, aż wreszcie przekroczyły 
parytet światowy. Dalszą dywersja, która się od
biła na handlu, jednakże w mniejszym stopniu, był 
strajk angielskich robotników portowych, który się 
rozpoczął w lipcu, a  trwał aż do końca sderpnla.

CHEMIKALJA PRZEMYSŁOWE.

Przeglądając zestawienia cen, przekonywujemy 
się, że większa część tych produktów, które są wys 
twarzane w kraju, podlega raczej zniżce. Ten ruch 
był stopniowy i w miarę kosztów produkcji. W  iru 
nych produktach, które były głównie sprowadzane z 
zagranicy, dała się zauważyć w ciągu roku tak zwyż
ka, jak i zniżka cen. Przez jakiś czas, rynek tutej* 
szy był wprost zalany produktami obcymi, tak, że 
fabrykanci krajowi musieli sprzedawać swój towar 
po cenach wprost nieekonomicznych.

Angielscy fabrykanci zatrzymali stanowisko do* 
minujące w produkcji sody, a ich kalkulacje dla 
przemysłu krajowego odznaczały się wielką stało
ścią. Niektóre ceny były nawet redukowane.

CHEMIKALJA FARMACEUTYCZNE.

Najbardziej charakterystycznem dla tego rynku 
jest uderzająca wprost jogo zależność od rynku nie; 
mieckiego i kontynentalnego, co się tyczy zapasów. 
W  pierwszych ośmiu, czy też dziewięciu miesiącach 
ubiegłego roku nie było przerwy w napływie zapas 
sów importowanych i ceny zaczęły się stopniowo 
obniżać. Tymczasem z chwilą ustania napływu tych 
zapasów z Niemiec z powodu odmówienia 26 pro. 
obowiązków reparaeyjnych ze strony rządu niemiec
kiego, zaczęła się objawiać stała zwyżka cen. które 
znacznie przewyższyły poziom z przed roku. W  nas 
stępstwie tego postępowania swego rządu, eksportem 
rzy niemieccy nie zgadzają się na dostawę towaru 
inaczej jak za gotówkę, a ceny ich są obecnie droż
sze, n iż kiedykolwiek w ciągu roku. Inne kraje na 
Kontynencie — np. Francja, kalkulu ją również pó 
znacznie wyższych cenach. Od wtfseśnia u. r. ceny w 
wielu wypadkach się podwoiły, a przeciętnie .-lożna 
twierdzić, że poszły w górę o 50 prc. Przy końcu roku 
rynek miejscowy był stały i niema śladu .jakiegokols 
wiek polepszenia sytuacji, która w Niemczech u U 
kw ilą na martwym punkcie.

Rynek lal we Francji
Według doniesienia Konsula Generalnego Pol

skiego w Paryżu produkcja jaj we Francji pokry- 
| wa zaledwie część jej zapotrzebowania. Od trzy- 
\ dziestu lat prawic Francja zdana jest na importo

wanie wielkich ilości jaj z zagranicy i z kolonji. 
Coraz bardziej rosnące zapotrzebowanie jaj we 
Francji przy bardzo słabym wzroście produkcji, 
otwiera rynek francuski wwozowi zagraniczne
mu ze stałą i pewną rękojmią zbytu.

Najlepszym dowodem wzrostu zapotrzebowania 
jest zestawienie cyfrowe importu na rok 1920 w 
stosunku do roku 1922.

W r. 1920 Francja importowała 77.368 cetnarów

metrycznych jaj za cenę 48 miljonów 998 tysięcy 
franków.

W  r. 1922 181.738 cetnarów metrycznych za ce
nę 79,394.000 franków.,.

Import w r. 1922 byl przeszło 100 prc. większy 
od importu w r. 1920, gdy jednocześnie stosunek 
cen nie przenosił 80 prc. wzrostu w stosunku do 
ilości sprzedanego towaru. Ów spadek cen tłuma
czy się-głównie importem jaj w r. 1922 z krajów 
słowiańskich (Jugosławja, Polska, Czechosłowa
cja), których cena nawet w stosunku do jaj z Al
gieru i Marokka jest niższa.

Jest rzeczą ciekawą, że Francja mimo olbrzy
miego importu jaj zagranicy, przeznacza w roku 
spory kontyngent jaj na wywóz.

Ów pozrny paradoks polityki wywozowej kraju 
importującego towar, który sam następnie wywo
zi, tłumaczyć należy doskonale zorganizowanym 
systemem selekcji jaj, podnoszącym cenę towaru. 
Wartość kupczą jaj zależy nietylko od jego świe
żości i wagi, ale od czystości i od sposobu opako
wania. Wszystkie te czynniki wykorzystuje ku
piec francuski dla rentownego eksportu.

Stosunkowo niska cena jaj z Polski spowodo
wana jest 1) brakiem gwarancji za ich świeżość.
2) niestarannem umyciem, 3) brakiem selekcji co 
do wielkości.

Usunięcie tych braków podniosłoby natych
miast cenę jaj z Polski zarówno we Francji, jak 
i w Anglji, gdzie zapotrzebowanie jaj jest olbrzy
mie.

Ad 1) Gwarancję za świeżość jaj daje we Fran
cji dostawca lub kontrolor hali targowej.

a) dostawca, który od szeregu lat dowozi na 
targ jaja świeże i czyste, wyrabia sobie sam opi- 
nję, która siłą rzeczy staje się gwarancją, stąd 
jaja, kupowane od takiego a takiego dostawcy, 
mogą być sprzedawane, jako ,.oeufs garantis";

b) Urząd kontrolny jaj w Halach paryskich zaj
mował w r. 1921 100 urzędników, t. zw. controleurs 
mireurs, których liczba została dziś zredukowana 
do 60.

Kontrola odbywa się w sposób niezmiernie
Szybki sposobem prześwietlania, po ktrtrem 'ra id t

jajo zostało zaopatrzone pieczęcią 1 datą.
Cena m iedzy jajem gwarantowanem a niegwa-

rantowanem waha się od 40 do 65 ct. za sztukę.
Ad 2) Czystość jest również ważnym czynni

kiem w podniesieniu wartości kupczej jaja. Jaja 
świeże nawet, ale nieumyte, sprzedają się poniżej 
ich wartości istotnej.

Ad 3) W  handlu en gros pomieszanie małych 
jaj z dużemi. nie odgrywa wielkiej roli. ze wzglę
du na to, że snrzedaż odbywa się na wagę, nato
miast w handlu detailicznym selekcja jest czyn
nikiem niewątpliwie ważnym.

Dla eksportu ważną rzeczą jest również opako
wanie.

Na ostatnim kongresie jajczat-skim, który odbył 
się w początkach sierpnia 1923 r. za inicjatywą 
„Compagnie du Chemin de Fer d‘Orleans“ spra
wa ta była przedmiotem specjalnych referatów, 
ilustrowanych pokazami projektów najpraktycz
niejszego opakowania.

Za najlepsze zostały uznane skrzynki z dese
czek. grubości najmniej 10 mm. przymocowanych 
do 4-ch narożników. Rozmiary skrzynek mogą 
być dowolne na 500, 725, 1000 lub 1540 jaj, jednak
że, ażeby uchronić skorupkę od rozbicia się nie 
należy układać więcej ponad 5 warstw. Każda 
warstwa winna być pokryta słomą lub też prze
gródką. z karbowanej tektury.

Pokrywa winna wywierać pewien nacisk na 
zawartość skrzyni, co zabezpieczy jaja od uszko
dzenia.

Nie ulega kwestii, że uwzględnienie poruszo
nych powyżej wanmków podniosłoby bezsprze
cznie cenę jaj z Polski na rynkach zagranicz
nych. _____

I Z PI&EMYSLU METALOWEGO. W  polskim prze-1 
myślę metalowym dział drutu i gwoździ reprezentuje 15! 
fabryk z 1.759 robotnikami. Produkują one, prócz drutuj 
i gwoździ, liny druciane, stalowe, siatki itp. Próby do-1 
konane nad linami staloweml fabryki Dichsel w Sosnow
cu wykazały, iż nie ustępują one linom pierwszorzęd' 
nych fabryk zagranicznych.

NARTY i SANKI L. WEINDLING
Z A G R A N I C Z N E  w wielkim wyborze poleca najtaniej
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Kraków, ulica Grodzka 26<
Tel. 1596. Tel. 1596



PRACY w  p o l s k im  p r z e m y ś l e

u t al .im a .NVM. W  żadnej gałęzi przemysłu nie nasta- 
' ,zmn'eiSżeriie wyniku pracy w tym stopniu, lak w 
-opamiach wtjgl^. pomimo zwiększenia sil roboczych w 
r, u w porównaniu j  rakiem 1913 o Q0% ? górą. 
aosolutny efekt ogólnej pracy zmniejszył się o 20%. In- 

v 'dualny efekt- pracy górnika zmniejszył sie o 51% 
"■ porównaniu w 1013 r. Jako powód zmniejszenia sie 
ilości wydobycia przypisać należy skróceniu okresu 
pracy oraz zmniejszenie indywidualnej wydajności pra
cy górnika,

jaAS/.y^y roLM CZE. Grupa maszyn rolniczych o- 
fabryk związkowych, zatrudniających 7-f>00 

s' , p r o d u k c j i !  miesięczna ponad 4000 ton, co 
tylko-50 jiróc. normalnej produkcji tych fabryk.

oz* ;'vy.rs>bi3 wszystkie maszyny i . narzędzia rolni- 
®; Pfócz maszyn żniwnych i kosiarek. Zmniejszenie 
■ l'kcji jest wynikiem niemożliwości eksportu.

STOSUNKI HANDLOWE MIEDZY POLSKA A JUGO-
■?WjĄ. Dotychczasowy stan stosunków handlowych 

°ni]ędZy polską a Jugosławia przedstawiał sie jak nu- 
^Puje: eksport Polski do Jugosławii w 1920 r. wyno- 

33,408.308 dynarów, w 1921 roku — 231,677.477 dyna- 
rów, w 1922 roku 25,054.000 dynarów, z tego w 1920 r. 
Mineralnych olejów eksportowano na sumę 30,153.000 
Dynarów, żelaza i artykułów żelaznych — 1,275.000 dy- 
ląrów i artykułów za 150.000 dynarów. -*• Eksport Ju* 
i;osławjj do Polski w 1920 r. 9,881.000 dyn., w 1921 r. — 
1,016.000 dyn., w 1922 r. — 1,277.000 dyn. i w pierw- 
szjan kwartale (923 r. — 4,396.000 dyn. Umowa handlo
wa polsko - jugosłowiańska niewątpliwie wpłynie zna
komicie na obustronne ożywienie stosunków handlo

wych.

WALNE ZGROMADZENIE SPÓŁKI AKCYjNEJ 

KRAKUS" ZJEDNOCZONE FABRYKI PRZE
TWORÓW WYSKOKOWYCH I OWOCÓW’ JH 

W KRAKOWIE. Wczorajsze sprawozdani© z Wal- 
lugo Zgromadzenia Spółki „Krakus** uzupełniamy 

na życzenie Zarządu tern, ic w kampanii 1922M923 

^yno&il obrót w woinyni składzie Spółki 325 wa- 

iJCtjów spirytusu rafinowanego.

W własnej gorzelni, przemysłowej, która w cią- 

->u kaTnpanji była w ruchu tylko przez 8 miesięcy, 
vyproduko\vaiK> z 'melasy 85 wagonów surówki. 
W innych gorzelniach zakupiono 240 wagonów su- 

ró\vki. Każeni przerafinowano w rektyfikacji Spół

ki. w ciągu ubiegłej kampanii 325. wagonów spity- 
' * $ . . . . ,

■. i jjj; - dpiiy tusu przeszłą przez wolny skład 
Spółki. " ; '• ■ "  v ' i—

W- bieżącej, kampanji I923f1924 przewidzianem 

•est zw.ększtMiie obrotu w rafinerii i wolnym skła

dzie do 500 wagonów.

metan w lumenu
burych, S stycznia. Otwarcie giełdy. Holandia 

216 i pól. Nowy Jork 574 i jedna czwarta. Londyn 

i pół, Paryż 28, Aledjolau 24.65, Praga 16.70, 

^dapeszt 003, Bukareszt 2.00, Belgrad 6.45, Sofia 

Wiedeń 00080 i trzy czwarte, austr. korona

Rezwti kursów na giełdzie kraftewshtef w Kici irtetfnia
Kraków, od poniedziałku 31 grudnia do p iątku 1 stycznia

A K C J E
Tranzakcje.w tysiąeacn marek

ai/xu 11

P. T. H. I—V em. , . ,
,Impex“ ................... ,
„Pharma* (15. Jawornicki) 
.Polski 0100“ .. . . . . 
Żegluga polska 
iia.an.ewskl 1—IV em.. . 
Wara* barowozy 1— Hem 
H. tagiaiskl, Poznań I—IX 
„Trzeoiula** l —■ VI em.. . 
Uórk#
Siersza , . 
lapegp
boiska Nafta . . . . . .

440— 500- 
40-43
950—1000 j

230—240 i 
3z8aa - 33500 
1400—2100 i 
3800-420J
18jO 2vJ00 I
4/J00 48<00 
19JU4—2u5u0 
77dtt—8 IjO
105 J —1225 I

1400-1250 
150-110 130 
1750—16iX)

400-425 
44000 450JO 
2460-2100 
44 it) 4jU0 
aooo—3uoo 
Ł3‘(ie 50001 
2ti J0'1 2450 
9400—9700 
1100 1‘>00

A K C J E
Iraozakcie w tysiącach marek

31/XlI 4/1

śvndykat Kosz.; Kraków
S t r u g ................................ ;
„ KraK-us“i £—’V I em. . . . ! 
Porcelana Ćmielów . . * i 
Fibr. cu<fu w Chodorowie . 
Eloktr. Siersza 1 IV em. 
j>. W. Niemojowslci . . . 
Bank lJrzemys.o*y 1-Viu 
Bank Maiot)olSKi . . . .  
ZJeinski Bank Kredyt. . . 
"owszeehay Bank Kredyt. 
BankZwi^z Spólon Zarób. 
A. P ia^ck i . . .  . . .

290—30J 
3200-3300 | 
2900-3400 ] 
420J—44: O j 
12«iłJ0—13000 
•li.0— f>ii) 
1100—1250 
1^50 -1*150 
19o0—2050 1 
550—6u0 
39J—410 !
12000-12500, 
3300

000—7U0 
5200—5800 
620J—0400 
GtiOO—5800

160 JO—14500
9vO—075 
2j00
1700—1500 
2200—3150 
700 - 65t)
7t>0 
15000—13-500 
4800

Uf»5

j^Plowana 00081.
216 rycU> 5 stycznia. Zamknięcie giełdy: Holandia 

ryż8?* Nowy Jork ^74 \ 1 ósme. Londyn 2465. Pa-

00.-30 2, Mediolan 24.66. Praga 16.70. Budapeszt

Wied'‘ Bukareszt 2.90. Belgrad 6.45. Sofja 4.05. 
^  00080 I 3 czwarte, austr. kor. st. 00081.

CLetdy pien.etne

. - ^0r*t* ** stycznia. Giełda nieniężca. Kurs
i ;  * trzy czwarte prc., przekaz na Londyn

# P a m  ^az na Londyn na 60 dni 427.37, przekaz 
a 1 z tss, przekaz na Amsterdam 37.78, prze

kaz na KoPeRhagę 17,43, przekaz na Pragę 291, 
Orzeka? na Berlin w płaceniu 21 za bilion.

Praga. 4 stycznia. Dewizy. Amsterdam 1307 i 
*01, Bcilm 7,67 i prti, za bilion, Kopenhaga 606 i pół> 
S*tokbołm 912, Zurycb 602 l Pół, Londyn 148 i póf, 
iv?.Wy J Wiedeń 186, marki niem. 7.50 za
«'*•» marki polskie 5.87 } pół za milion, Paryż 170. 
J^tystlania 495.

Ustawa o pełnomocnictwach
uchwalona

^ arszawa. S stycznia- Na dzlsleiszcm posiedzę.

0 U Se>mu uchwalono w trzaciem czytaniu ustawę 

^ ' nadzMyczainycb petnofflocnJctwr''1' głosami 
_*V8tkIcb stronnictw pol^Uch przeciw głodom 

*leiszości narodowych.

Ta&eła-kursowa za miniony tydzień giełdowy u- 
widaczitia plastycznie gwałtowne zmiany, jakie za
szły na rynku efektów w okresie od ultimo gru
dnia do końca pierwszego tygodnia giełdowego. Na
tychmiast po zrealizowaniu zobowiązań uUimo- 
wycli rozpoczęła się zrazu powolna, później z ka
żdym dniem przybierająca na sile zwyżka kursów, 
która we czwartek osiągnęła punkt kulminacyjny, 
nazajutrz jednakże wskutek wydarzeń na giełdzie 
pieniężnej, załamała się, ustępując miejsca dość po
ważnej zniżce. We czwartek sytuacja na giełdzie 
efektów przedstawiała się w ten sposób, że szereg 
efektów, zwłaszcza przemyski metalurgicznego, w 
pierwszym rzędnie Cegielski osiągnęło parytet do
larowy, a nawet go lekko prześcignęło. Wszystkie 
inne Walory zbliżyły się znacznie do ściganego do
tąd bezskutecznie parytetu walutowego. Okazało 
się jednakże, 'że. nazbyt gwałtowna •— aczkolwiek 
nasżetn zdaniem - wciąż jeszcze niedostateczna 
poprawa kursów akcyj — zbyt silnie zachwiała 
nerwami naszej spekulacji zawodowej, reprezen
tującej gros klientów giełdy krakowskiej — która 
na pierwszy sygnał o przełamaniu przez dolara 
granicy względnej stabilizacji, jęła panicznie eskon- 
tówać doraźne zyski, rzucaiąc na targ znaczne ilo
ści efektów i powodując tern sarnom znaczną zniż
kę. .lak to już wczoraj zaznaczyliśmy, giełda kra
kowska, wyprzedzająca przy każdorazowej haussie 
wszystkie inne giełdy w Poisce>, wczoraj wyprze
dziła je w silnym ruchu zniżkowym. W Wąrsza- 
Wic, LwOwic i Poznaniu -kursa zamknięcia giełdy 
efektów' były znacznie wyższe od krakowskich.

Na rynku pieniężnym daje się nad;tl odczuwać 
dotkliwie brak gotówki, za kredyt prywatny płaci 
się około ?8 pro mile, silnie poszukiwany jest rów
nież kredyt dolarowy, za który płacą prezciętnie 
4 prc. miesięcznie.
Waloryzacja, wprowadzona w dziedzinie wszyst

kich opłat na rzecz państwa spowodowała, że od

pewnego czasu transakcji efektami dokonywa się 
w prywatuych obrotach, przeważnie w dolarach. 
Widać stąd, że giełdziarze wprowadzili .,pro domo 
sua“ praktyczniejszy miernik iiłoty, aniżeli rząd, 
który waloryzuje według franka złotego, podczas 
gdy wydatki państwa na opędzenie kosztów apa
ratu państwowego rosną według parytetu dolara. 
Dodajmy do tego. że ceny artykułów pierwszej po
trzeby przekroczyły już parytet światowy.

Co do horoskopów na przyszłość należy oczeki
wać — 2ę skoro tylko zwyżka dolara zostanie opa
nowaną - efekta nietylko wrócą do poziomu, jakie 
osiągnęły we czwartek, ale nawet znacznie go 
przekroczą. Wszystko zaś wskazuje na to» że pęd 
zwyżko,wv dolara zostanię zahamowany, tembar- 
dziej, że wkrótce należy oczekiwać znacznych 
wpływów dolarowych do P. K. K. P. Wreszcie — 
jak słychać — rząd zamierza zastosować najo
strzejsze.represje w celu Ittumlenia wybujałej spe
kulacji walutowej.

Na rynku walutowym wskutek nierównomiernej 
interwencji dolar, który przez pewien okres czasu 
ustabilizował się na poziomie poniżej 7 miljonów, 
wczoraj osiągnął kurs 7:925.000 i dopiero na skutek 
interwencji jednego z banków krakowskich obni
żył się do 7,800.000. Obecnie — jsk słychać — w 
obrotach prywatnych dolar zatrzymał się na gra
nicy około' 8 miljonów.

Rosnąca z dnia na dzień drożyzna usprawiedli
wiałaby wprawdzie podrożenie wysokocennych 
walut, niemniej jednak byłoby wskazanem, aby in
terwencja P. K. K. P., o ile wogóle ma być nadał 
praktykowaną, odbywała się systematycznie i wy
kluczała podobne niespodzianki, jak na wczorajszej 
krakowskiej giełdzie pieniężnej, na której wskutgk 
całkowitego braku towaru, omal nie wyszrubowi- 
no dolara ponad granicę 8 miljonów.

GIEŁDA WARSZAWSKA
Warszawa, 5 stycznia. ■

Przemysł leśny 600—700—725.
Węgiel 21.500- I8.500~19.50it - 21.500 -  22.500 -

22.000—234)00—-24.000.
Lilpop 3.700—4.400—4.000.
Norbiin 5.000, II. 6.000—5.300, dr. 9.000.
Orthwein 2.000—1.900.
Ostrowieckie 41.000—44000—42.000.
Parowozy 2.600—3.000—2.700.
Pocisk 3.200—3.500—3.300.
Rohn Zieliński 2.600.
Rudzki 11.000—9.500—12.000—9.000. dr. 12.000—

10.000.
Starachowice 19.500—16.500—17.750.
Suchedniów 8.500—8.400—8.500.
Ursus 5.000—5.500—5.000, II. 4.300—5.100, dr. 4.800. 
Zieleniewski 48.000.
Zjed. tabr. masz. 1.900—2.000.
Żyrardów 925.000—875.000—900.000.
Belpol 300.000—325.—300.000.
Borkowski 3.500—4.000—3.700.
Hurtownia 900.
Jabłkowscy 900—785—800. 
polski Lloyd 875—750—*H)0.
Skóry 350—375—360.
Bank dyskont. ! 5.500 -15.000—16.000.
Bank bandl. 13.000—13.500. '
Bank dia handlu l przetn. 4.100—3.785—4.000.
Bank kredyt. Warszawa 2.000.
Bank przemysł. Lwów 1.450—1,500—1.475.
Bank powszeeb. kred. 500—550.
Bank wileński 465—500.
Bank zachodni 8.000—7.300—7.600.
Bank zjedn. ziem polskich 3.400.
Bank Sp. zarób. 14.500—17.000.
Bank związku ziemian 400—130—425. 
cerata 950—980—900.
Sole potas. 15.250—15.500— 15.100.
Kijewskl 15.000— J 5.550—15.200.

Puls 1.250—2.150—2.UM).
Spies 4.500—4.550—4.425.
Wilb 775-825.
Chodorów 18.000—16.500.
Czersk 4.000—3.200.
Częstocice 16.750—14.250.
Gosławice 6.250—5.250—6.100- 
Michałów 7.300—7.400—8.000.
Cukier 21.500—18.000—20.000.
Firley 3300—2.800—2.900. i

Łazy 1.400—1.250—1.300.

Ćmielów 6.750.

Elektryczność 8.250—7.950—8.200.
Polsk. TOw. elekt. 1.050-800—950.

Haberbusch 15.000—14.500^

Polska nafta 1,675—1.650—1.700.

Polsk. przem. naft. 3.800—4.100—3.900.

Nobel 7.500—5.950—6.500.

Warszawsko fgietóo pieniężna
Warszawa, 5 stycznia. N. York 7,300.000. Lon

dyn 31,400.000. Paryż 355.000. Wiedeń 102—99. 

Praga 211.000. Włochy 314.000. Belgia 318.000. 

Szwajcaria 1,247.000. Bony złote 1,075.000. Frank 

zloty 1,410.000. MUjonówka 550—650—600.

Kronika gospodarcza
ULGI CELNE OLA CZESKICH TOWAftÓW W AU; 

STRJI. Układy handlowe czeskosaustrjaekie w spr&p 
wie układu taryfowego zostały podjęte na nowo w 
Rzymie. Układy handlowa w sprawie ulg cetnycb 
dla czeskich towarów j w sprawie cel przemysłowych 
bortą prowadzotu w.> W iedniu z pocz^klom tuleją.



HANDEL ZAGRANIGZNY STANÓW ZJEBNOCZOs 
MYCH. Bilans handlowy Stanów Zjednoczonych 
kształtował się z początkiem roku 1923 biernie. Przy; 
szyną był przedewszystkiem spadek wywozu surowi 
ców amerykańskich, z drugiej strony zwiększony 
dowóz surowców do Stanów Zjednoczonych. Dopiero 
w połowie rokti 19?3 zaznaczyła się przewyżka. wy= 
wozu nad przywozom dzięki zmniejszeniu importu 
surowców. Obecnie eksport Stanów Zjednoczonych 
wynosi 10 do 15 prc. ogólnej produkcji. Intenzywność 
wywozu poszczególnych surowców i produktów prze;

myślowych jest różnorodną. Według statystyki Har= 
a'ad Bureau of Economic Research eksport Stanów 
Zjednoczonych w stosunku do ogólnej produkcji był 
następujący: tytoń -15.6 prc. miedź 39.3, bawełua 32, 
pszenica 2.1, stal 10.6, inne surowce 7.6, boczki wi i~ 
przowe 17.6.

W  zestawieniu powyższem uderza mała pozycja 
dotycząca wywozu bawełny. Objaw ten tłómaczy się 
tem, że dwie trzecie produkcji bawełny ulega prze; 
róbce w kraju. Redukcja eksportu bawełny ze Sta= 
nów Zjednoczonych spowodowała w ciągu roku 1923

zwyżkę cen bawełny na rynkach światowych. Mimo, 

źe w produkcji ropy Stany Zjednoczone zajm ują 

pierwsze miejsce, eksportują zaledwie 7.6 prc. ogól-- 

uej produkcji. Wartość ogókta eksportu Stanów Zje., 

dnoczonych za 3 kwartały roku 1923 wynosiła 2039 

miljonów dolarów, z czego do Europy eksportowano 

towarów za 1415 miljonów dolarów. Wartość importu 

w tym samym czasie osiągnęła 2904 miljonów, z cze; 

go na Europę przypada 869 m iljonów dolarów.

Za treść ogłoszeń Redakc a nie odpowiada

« Ba mu otom Ha stian nattny ■
8  polecamy ubrania męskie ■  

i dziecinne oraz raglany

I
B  i palta zimowe w w i e l k i m  

w y b o r z e  po c e n a c h

I
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KONFEKCJA

V
„ M A T U R A 44
Kraków, ul. Grodzka 6 0

Szkota parter.
Informacje i zapisy od 3 —6 popoł.

P. T. Wojskowi, Urzędpicy i Nauczyciele przygotowują 
się szybko i dokładnie do matury i egzaminów z 6 klas 
(na cenzus) zapomocą wykładów pisemnych, sporządzo
nych przez fachowych profesorów. Jedyna insh tucia 
%  Polsce. — Informacje i prospekty bezpłatnie. Na od

powiedź znaczki. • 329

SSJ5X3S©©f®©i^£>Sa^X^^

Materiały elektrotechniczne I
tostarcza 179

Biuro elektrotechniczne g

, HEFFNER i BERGER 1
1 Kraków, ul. Szewska 18. |
| Telefon 4153. f

Wyłączne zastępstwo na Polskę 

^  Fabryki wyłączników dźwigniowych j| 

| „HANSA44 Hamburg. |
toJ^SSi©6^S^Sii£)S5®SSCX55k9S5!©Si>©SSSS>Ry

w Krakowie
zawiadamia, że sprzedaż swoich wyrobów to jest

luster witraży i sz&ła
po cenach fabrycznych oddała firmie

W. Baz es, braków,
K r z y s z t o f o r y  R y n e k  G lA w n y  l .  3 5 .

Firma ta przyjmuje wszystkie zamówienia na no
we lustra, witraże, szkła okienne zwykłe i kolorowe, 
a nadto przyjmuje stare lustra do odnowienia po 
niskich cenach.

OLIWA J A D A L N A
<►

-»• świeżego transportu „Soya exira“ w puszkach 5, ♦ 
J  10, 20 kg. tylko huitownie przy odbiorze najmniej J  
o  8o kg. dostarcza 517 , >

\\ Polskie Towarzystwo Handlowe \\
o K raków , S ła w k o w sk a  1. Te l. 2078 !!

Instrumenty muzyczne, gramofony i rowery 
oraz przybory ao tychże \ i‘i

LEO P O LD  HUTTERER
K N A K O W , U L IC A  G R U D Z K A  L . 43. 
♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦ ♦♦♦♦♦♦ ♦♦♦♦♦*

k u k s a  '\ A / | F T " ) 7 A <
MATURYCZNE V f  I L  L J  Lm  / " V

Kraków, Studencka 14 I. p.
pod osobistem kierownictwem Prof. Bogusława Butrymow'cia 
nrzyintuja wpisy codzlenn.e od 1U —1 i od 3—6, w niedz ela 

i święta od 10—H.

Kursa obejmują:
I. Kurs uiaturyczny 1-roczny i 2-letni gimn. wszystkich 
typów. — U. Kurs niższy, przy goto w u] ący do egz. wstęp, 
do ki V. gimn. — III. Kurs seminaryjny 1-roczny i 2-letni. 
IV. Analogiczne kursa pisemne zapomocą świeżo opraco
wanych in struł*cyj i objaśnień. Uczniom enicom) zapisa
nym na kurs pisemny przysługuje prawo uczęszczania raz 

na tydzień na wykłady zbiorowe. 328

Jedyne kursa w Krakowie, na których udzielają lekcjj 
wyłącznie fachowi profesorowi ze szkót średnich. 

Spis Urona Profesorów do przejrzenia w Sekretarjacio,

informacje i prospekta darmo.

Wypożycza się za kaucją wszelkie podręczuikL

* A A

NA BALE i MASKARADY
kostjumy dla Pań i Panów: 

ul. Szlak 13, HI. szklane drzwi na lewo.

Maszyny młyńskie
oraz wszelkie przybory dla młynów i artykuły techniczne 

382 dostarcza BIURO TECHNICZNE

A. RO M ER, K raków ,
PLAC MATfcJKl L. 5, — Telefon Nr. 4213. 

0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0

Na karnawał!
Fraki i Smokingi
wykonują z własnych materjałów 
lub dostarczonych. Krój pierwszo
rzędny. Wykonanie solidne i pun
ktualne po cenach 25% te A szych 
niż w śróom.eiCiu. Poieca również 
pracownię (TalhsK?. Holowa kon
fekcja męska stale na składzie.

JOZEF GAJDA®
K r a k ó w - U ę b n i k l ,  Rynek Nr 9 (sklep).

0
a
E
0
0
0
0
0
E
0
0
□
0
O
0
E
0
0

E
E
S
0
0
E
E
0

0 0 0 d 0 0 0 l! i0 4 0 0 U 0 4 0 0 4 0 £ l( ’i 0 a 0 B 0 0

P IŁY  G ATR O W E
remsza;dowskie, cyrkularne, taśmowe, trackie i leśne, 
pilniki, toczki szmirglowe, numeratory, kluby i taśmy, 
siekiery, sapmy, dalej uchwyty do tokarek i wier
tarek, wiertarki rączne, stołowe, ścienne i słupowe, 
szlifierki, kuźnie, kowadia i imadła, szlance i roz- 
wodniacze do pił oraz wielokrążki, lewary, ośki 
cyrkularne, filtry na oliwi*, uszczelniarki do rurek 
kotłowych i wszelkie narzędzia dla tartaków, kopalń 

i warsztatów przemysłowych dostarcza

Śiuro tecnniczne inż. Józefa WemgiUna 
Kraków, Groble 17. Telefon 2145.

Czyszczę moje 

zęby tylko pastą

dlatego są tak 

śnieżno białe i 

zdrowe.

W YTW Ó R N IA  „D ER M A ", KRAKÓW .
F. Lubański, K raków , ul. iw . A n n y N r. 2 
poleca rękaw iczki skorkow e I trykotow e.


